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K r a k ó w  1 3  l u t e g ’O. i trwałego pokoju, a me żeby posłu }
j i • -mlrniii do pogwałcenia praw innych i do wywo-

Rosyjskie przedwstępne warunki pokoju nia nowycll zaburzeń, rzezi, przeslado-
podpisane w Adryanopolu d 31 stycznia me ^  ^  . 7aborów. w  pierwszym ra-
przerzucają jeszcze lurków z Luiopy tto . 'będziemy zawsze i wszędzie przy
Azyi, nie ktadą ^tateeznego k™s" l'”1" Lasadaie autonomii i Samoi-ządu, lecz w dra-
tycznemu panowaniu Poity na półwyspie bezwzględnie wyprzeć się jej musimy 
Bałkańskim, lecz wprowadzają, jako głó- p *  n
wny czynnik nowego urządzenia państwow e- - poniesieniu przez Rosyę tylu o-
go, autonomię i samorząd narodowy. Uznają P P mienia nie może iei dziś za-
one zatem byt pojedynczych ludów i ̂ aPeJ  prawa do korzyści, ale wolno już
wniają icb prawa narodowe, bez wzglę p J Eur0T)ie i mocarstwom, ale każde-
na dalsze losy centralnej i zwierzcbniczej nie wo]ność i my,
władzy. Jest to odwołaniem się i uświęcę-1 mu człowieKOWi m j bnvzvści

bytu, gdyż oparłaby stosunki ludzkie na ^ S a ^ t ó ^ Zasada,
przyrodzonych i naturalnych podstawach, iu^ w , PQ B ^ Q ^
na prawdzie i słusznosci, a położyłaby ko- aw ;> dugodnych warunkach po-
niec rządom przeciwnym E  S  r ę k & a  Sbo/ako groźba, jako

Rosya uznaje, że samorząd- 1  autonomia j J - fałsz, jako cel albo jako śro-
narodowa mogą jedynie na Wschodzie za. U  0 . - ] że Ęhropa rządy i ludy uwie- 
pewnić prawidłowy rozwój społeczeństw i dek? f  ^ n io s & ć  za­
stały pokój. W warunkach ^  Jak uznać, iż spełnia misyę
raz autonomia powtórzony jest kilkakrotnie Y i narodowości, autonomii iśM risI islaass
fereneya caroo-rodzka,’do rzędu autonomi- kie ślady prawa, narodowości, autonomii, 
S r S T k d i t w . ,  i  narodowym samorządu w polskich prowmoyach? Ta 
rządem chrześciaiskim i z milicyą. ^ o n ą  s p r z e ^  “ na , U -

* “ S k T Hercegowina zostaną uposa- tyk,. Podczas gdy Rosya teoretycznie sta. 
żonP rządem imtonomicznym, a to \o d  od- wm z .a d y  a—

PT T ^ \ a m e ° S m y  (autonomiczne) mają lestwu Polskiemu
być zaprowadzone także winnych prowin- cyę obcy jj&yk "  T t S s
cyach chrześciańskich Turcyi europejskiej “. kiedy zdeptała wolno^  oh?vch urzedni- 

Ten wyraz autonomia powraca w wa- zadała sumieniom, nasłała oUycli urzędn
runkach rosyjskich,jakby trzechkrotne za- kdw, < * » £  je.

fniezawodnie; uznanie narodowych praw dnocześnie upomina. w* o prawo o ^ śk n .a  
ludów, które pod wiekowem o b c e m  jarzmem i oznaczenia ^eiokiej autono
nie zanarlv sie ani swej wiary, ani swoich dla prowmcyj tureckich, Lzyz pranoiię

w skutku upadku zdobywcy. A zaiste, my i z zasady i z jej ducha Rosya jak
Polacy nierwsi przyklasnąć tylko możemy szczyła autonomię w Pols y
3 ? ; !S r w W p e M ątej:'zasady i olgroźnychdl. % £
wołaniu sie do niej; ale przedewszystkiem jej na półwyspie
musimy być przeświadczeni i przekonani, do równie groźnych pełów T '1 ^  tcS0’
że idzie rzeczywiście o jej uznanie, o jej póki mweczyc będzie 
wprowadzenie w prawo publiczne, a nie o które głosi i bierze dbj Euiiipy’
użycie jej chwilowe za narzędzie przeciw me przestanie hyc postrachem dla h u j y,
wolności i bytowi narodowych jednostek, i dziwie sie me powinna, i z i n k t m c  «  
a nie o srogie najgrawanie się z niej. My rzy jej a wszyscy ją p J y K
chcemy i pragniemy, aby zastosowanie tej | bać się jej mogą, a e  n
zasady stało się rękojmią bezpieczeństwa j będzie.

Rosya postępowaniem swojem wywołuje 
zemstę dziejową, stając w strasznej sprze­
czności z, najprostszemi ludzkiemi pojęcia­
mi prawa i sprawiedliwości. Stawia ona, 
iako warunek pokoju aby „Bośnia i Herce­
gowina zostały uposażone i-ządem autono­
micznym, a to pod odpowiednią rękojmią 
Wtedy, kiedy pozbawiła Królestwo Polskie 
autonomicznego rządu i wszelkich odpowie­
dnich rekojmij. Któż zdolny wobec tego nie
już wzbudzić w, sobie wiarę_ w szlachetność
i uczciwość zamiarów Rosyi, ale powątpie­
wać jeszcze, iż cele jej są sromotne i zło­
wrogie? 1 1

Kie oddajemy się żadnym złudzeniom, 
ale czyż Rosya nie naraża się na to, iż 
łatwo, zbyt łatwo możnaby na komeren- 
cyach odwrócić przeciw niej własne jej 
przedugodne warunki pokoju? Czyż, po­
mijając wyrażenia o „granicach, w jakich 
mieszka większość ludności bułgarskiej 
lub „milieya złożona z miejscowych mie­
szkańców, “ które na mocy traktatu wie 
deńśkiego mogłyby być i do Polski zasto- 

; wanemi, nie możnaby śmiało na konferencyach 
podnieść żądania, „aby Królestwo Polskie 
zostało uposaźonem rządem autonomicznym 
a to pod odpowiednią rękojmią?41 Czyż wô  
iec opieki rozciągniętej przez Rosyę nad 
ludami bałkańskiemi, nie mogłaby konte- 
reneya stanać wobronie Polski, już tylko 
ze względów ludzkości, wobec postępowa­
nia z niemi rządu rosyjskiego? Nie wiemy, 
czy kto w ten sposób przemówi, ale pe- 
wnem jest, że takie rozumowanie choćby 
zastygło na ustach pełnomocników,_ ale na­
sunie się ich umysłom', odezwie się w ich 
sumieniach, i że je zapamiętają na przy­
szłość, nie wyjmując nawet przedstawiciela 
cesarza Niemieckiego.

Powtarzamy jednak, że nie łudzimy się co 
do podniesienia, a choćby dotknięcia sprawy 
lolskiej na konferencyach w dzisiejszem poło­
żenia Europy, ani też nie myślimy odwoływać 
sie do rozdartego, a co gorsza sponiewie­
ranego traktatu wiedeńskiego. Tego jedynie 
zapoznawać nie możemy, że postawienie 
przez Rosye, zasady samorządu i autonomii 
narodowej ‘stwarza ważny i doniosły dla 
jej poddanych polskich precedens. Dzisiejsze 
wypadki na Wschodzie umocnić ich tylko 
muszą w przekonaniu, że wytrwałością 
w obstawaniu przy prawie i słuszności iJ 
wiernością dla najdroższych i najświętszych, 
rzeczy, dla narodowości _ i wiary ojców, 
przetrwać można wieki niewoli, samowoli 
i gwałtów a doczekać się chwili wybawie­
nia i uznania tych praw, których się nigdy 
zrzekać, ani o których nigdy zapominać 
nie należy; zatem nie pozostaje Polakom mc 
innego na teraz, jak czekać mężnie i z nieza­

chwianą stałością, wybicia godziny, w której 
namocy warunków podobnych do [tych, które 
dziś Rosya stawia, oddanem im zostanie to, 
co się im słusznie należy i od czego nigdy 
nie odstąpią a czego Rosya uparcie odma­
wia im, przelewając krew ich synów dla za­
pewnienia autonomii Bułgaryi, Bośni i Hei-
cegowiny. T1

Lecz nie dość na tern: bo skoro Rosya 
uznała, że prawa i swobody, o które w przed- 
ugodnych warunkach upomina się • należą 
się ludom słowiańskim półwyspu Bałkań- 
skiego, aczkolwiek one nie maja tej liisto- 
rycznej podstawy co Polacy, aczkolwiek 
ich stan spółeczny, moralny i materyalny 
o wiele niższym jest od warunków bytu, 
które Polacy zdobyli sobie sami, aczkol­
wiek wyższe u nich warstwy _ przeniewie- 
rzyły się i narodowości i wierze, kiedy 
przeciwnie Polacy stanowią jedno wielkie 
społeczeństwo, wierne wierze_ ojców i tra- 
dycyi, wierne narodowości mające tradycyą 
odwieczną bytu politycznego, zatem Polacy 
mają nietylko prawo, ale i obowiązek skorzy­
stania z pierwszej sposobności, aby przypo­
mnieć Rosyi jej względem nich obowiązki 
najprostsze i zażądać spokojnie, poważnie, 
legalnie ale stanowczo, „aby uposażonymi 
zostali rządem autonomicznym, a to pod 
odpowiednią rękojmią.11

Wobec zgromadzającego się conclave podajemy 
listę kardynałów Kościoła rzymskiego:

Kardynałowie biskupi:
1) Ludwik Amat di San F i l i p p o  e Sorso ur. 

w r. 1796 w Cagliari, kreowany kardynałem w r. 
1837, biskup z Ostia i Veletri, poddziekam S. Kole­
gium, archiprezbiter bazyliki Maria Maggiore.

2) Karol Ludwik M o r i c h i n i ur. r. 1805 w Rzy­
mie, kardynałem 1852 r., biskup albański.

3) Kamil di P i e t r o  ur. 1806 r. w Rzymie, k a r - ] 
dynałem 1856 r., biskup z Porto i Santa Rufina.,

4) Karol S a c c o n i  ur. 1808 r. w Montalto, bi­
skup Palestryny, kardynałem 1861 r.

b) Filip Maria G u i d i  z zakonu Dominikanów, 
ur. 1815 r. w Bolonji, biskup Frascati, kardyna­
łem 1863 r. ,

6) Dawid B i l i o  u r .  w Alessandryi 1826r. biskup
sabiński, kardynałem 1866.

Kardynałowie kapłani:
1) Fryderyk, Jan, Józef, Celestyn S c h w a r z e n -  

b e r g  ur. w Wiedniu 1809 r. arcybiskup pragski, 
członek izby panów austryacj^i^ .jkąrdynałeną 
1842 r.

21 Dominik Caraffa di T r a e t t o  ur. w Neapolu 
1805 r., arcybiskup Benewentu, kardynałem 1844 r;

3) Fabjan Maria A s q u i n i  ur. w Fagagna 
1802 r., kardynałem 1845 r.

4) Franciszek Ferdynand D o n n e t  ur. w Bourg 
Argental 1795 r. arcybiskup z Bordeaux, kardy­
nałem 1852 r. _

5) Joachim P e c c i ur. w Carpineto 1810 r. arcy­
biskup z Perugii, kardynałem 1853 r. j

6) Antoni, Benedykt A n t o n u c c i  ur. w Sm 
biaco 1798 r., arcybiskup Ankony, kardynałem 
1858 r.

7) Antoni Maria P a n e b i a n c o  z zakonu Mino 
rytów ur. w Terranova 1808 r. kardynałem 1861 r

8) Antoni de L u c a  ur. w Bronta 1805 r., kar-

d} o f  Jan 'chrzciciel P i t r a, z zakonu Benedyktynów 
ur. w Chamforgueil 1812 r., bibliotekarz ś. Kościo­
ła rzym., kardynałem 1863 r.

10) Henryk Gaston d e B o n n e c h o s e u i .  1800 r.
w Paryżu, arcybiskup R o u e n  kardynałem lSGS r

1 11) Paweł C u l l e n  ur. w Dublinie 1803 r., arcy
biskup Dublinu, kardynałem 1866 i.

12) Gustaw Adolf książę H o h e n l o h e  ur. 
w Rothenburgu 1823 r., kardynałem 18bb £•

13) Lucyan Ludwik B o n a p a r t e  ur. w Rzymie 
1828 r., kardynałem 1868 r.

14) Inocenty F e r n e r i  ur. w Fano 1810 r.,
kardynałem 1868 r. Q n

15) Józef B e b a r d i ,  ur. w Ceccano 1810 r.,
kardynałem 1868 r. 1- 1 0 1 7 .

16) Jan Ignacy M o r e n o  mr. wGuatemali 18w  r.
arcybiskup Toledo, kardynałem 1868 r.

17) Rafael Monaco La Y a l e t t a  ur. w Akwila
1827 r. kardynałem 1868 r.

18) Ignacy de Nascimento Moraes C a r d o s o  
ur. w Murcii 1811 r ,  patryareba Lizbony, kardy­
nałem 1873 r. .

19) Remigiusz Franciszek R e g  m e r  ur. w bt. 
Quentin, 1807 r., arcybiskup Cambrai, kardynałem 
1873 r

20) Flavio C h i g i  ur. w Rzymie 1810 r., arcy­
biskup Myry in  partibus injidelium, kai dynałem 
1873 r

21) Aleksander F r a n c h i  ur. w Rzymie 1819 1 ., 
arcybiskup Tesaloński, kardynałem 1873 x-

22) Józef Hipolit G u i b e r t  ur. w Aix 1802 r., 
arcybiskup paryski, kardynałem 1873 r.

23) Ludwik O r e g l i a  di St. Stefano ur. w Ber­
nie 1828 r., arcybiskup Damietty in  part. mjia.
kardynałem 1873 r. . a i„

24) Jan S i m o r  ur. w Białogrodzie król. 1813 r., 
arcybiskup ostrzyhoński, prymas węgierski, kardy­
nałem 1873 r. , ,

25) Tomasz M a r t i n e l l i  ur. 1827 r., kardyna-

26) Piotr G i a u e l l i  ur. w Terni 1807 r., kar­
dynałem 1875 r. . . .

27) Mieczysław L e d ó c h o w s k i  ur. ŵ  Gorce 
29 października 1822 r., arcybiskup gmezmenski 
i Poznański, Prymas polski, kardynałem 15 mar­
ca 1875 r. łom

28) Jan M a c - C l o s k e y  ur. w Brooklyn 18 0 1 1 .,
arcybiskup Nowego Jorku, kardynałem 1875 r.

29) Henryk, Edward M a n n i n g  ur. wTottendge 
1808 r., arcybiskup westminsterski, kardynałem
1875 r. ^  ,

30) W iktor August Izydor D e c h a m]  
w Melle 1810 r., arcybiskup Malmes, kard
1875 r. r

31) Roger M a t t e i  ur. wRecanati 1811 r.,
dynałem 1875 r.

32) Jan S i m e o n i  ur. w Pagliano 1816 r., kar­
dynałem 1875 r. Sekretarz Stanu.

33) Godfryd B r  o s s a i s  St. M a r c o  ur. w Ren­
nes 1803 r. arcybiskup Rennes, kardynałem 1875.

34) Bartholomeo d ' A v a n z o ,  u*. 1811 r. kardy­
nałem 1876. ..  .

35) Jan Chrzciciel F r a n z e l i n ,  ur. w Altino
1810 r. kardynałem 1875. .

36) Dominik B a r  to  l i  n i ,  ur. w Rzymie 1813, 
kardynałem 1875.

37) Franciszek B e n a v i d e s  y N a v a  r e t  a,  pa- 
tryarcha Indyj ur. w Baza 1810 r., kardynałem 1871.

38) Franciszek A g u z z o ,  ur. w Neapolu 1807, 
arcybiskup Capui, kardynałem 1877.

rdynałem 

1 r., kar-

Cząść literacko-artystyczna.

Z KRAKOWA.

Lubo niepochopny do oznak zewnętrznych Kra­
ków nietylko podzielił boleść całej Polski i całego 
katolickiego świata na żałobną wieść z Watykanu, 
ale na obliczach Krakowian, czytać można taki 
smutek i żałość, jak gdyby wszystkich bezpośrednie 
dotknęło nieszczęście, jak, gdyby każdy postradał 
ojca własnego lub najbliższego przyjaciela.

Wszędzie słychać było wspomnienia z pielgrzy­
mek rzymskich, opowiadania tych, którym danem 
było osobiście rzucić się do stóp świętego starca, 
lub żałosne westchnienia: „już go niczobaczymy, 
już jego nieotrzymamy błogosławieństwa." Zoba­
czyć raz w życiu Piusa IX — to był szczyt ma­
rzeń dla wielu, którym niemożność niedozwalała 
spełnić -tego życzenia. Lecz w tem ogólnem pra­
gnieniu wiernych, w tych wspomnieniach pielgrzy­
mów nietylko pobudką była pobożna inteneya, ale 
pociąg osobisty,, jaki budzić umiał Pius IX, Maje­
stat Namiestnika Zbawiciela łączył się z urokiem, 
i wdziękiem, któremu nawet najtwardsze oprzeć się 
niezdołały serca. Rząd sumień całego chrześciań- 
stwa to świętego urzędu przywilej, ale rząd serc 
to dar wyłączny i osobisty Piusa IX. Któż w hi- 
storyi tak władał sercem narodów— to pewna, że 
nikt w dziejach naszego stulecia. Spieszyły do Rzy­
mu rzesze z wszystkich krańców świata, bo ich 
gnała obok odradzającej się wiary, ta miłość Piu­
sa IX , która szerzyła się w miarę, im bardziej 
wzbierał egoizm wieku. Narody i ludzie, gdy duch 
wieku gasił w nich uczucie, lub przygniatał mate- 
ryalizmem, czerpali ze źródła miłości, gdy składa­
li skargi i cierpienia u stóp tego Ojca narodów. 
History a zapisze wielkość dziejową Piusa IX, ale 
miłość wzbudzi legendy. Krążą one już dziś wy­
niesione przez pątników. Nasi włościanie opowia­
dają sobie o białym starcu, co błogosławiąc ujmo­
wał głowy chłopów polskich. Ci, co częściej prze­
bywali w Rzymie, i znaehod?ili przystęp do naj­
przystępniejszego z monarchów, tyle zachowali 

pamięci wzniosłych i wzruszających wrażeń, ja ­

kie wywierały przemowy największego mówcy wie- 
m lub znów szczegółów rozmowy, co błyszczała 
t owcipem, podziw wzbudzała niezrównaną pamię­
cią, co władała zarówno wszechstronną wiedzą, jak 
zachowywała wiernie tysiące z milionów ludzi, któ­
rzy kiedykolwiek znaleźli przystęp do Ojca sgo.

Za życia jeszcze Piusa IX wiele już wyszło na-; 
wet w polskim języku krótkich biografij, lecz jeśli 
trzeba będzie wieków, aby ta  wielka postać w pra- 
wdziwem historycznem przedstawiła się świetle, aby 
ogarnąć można jej znaczenie i stanowisko w Ko­
ściele i ludzkości, to spiesznie zbieraeby trzeba te 
drobne, legendowe szczegóły, które z biegiem cza­
su zatrzeć się muszą. Jakaż to piękna złozycby 
się mogła księga, gdyby tylko zebrać dzieje Piusa 
IX wobec Polski i Polaków. Obok wielkich aktów 
ciągłej straży i obrony nad Kościołem w Polsce, 
obok nieprzerwanego pasma dowodów wyłącznej 
miłości dla narodu najbardziej zbliżonego piześla- 
dowaniem do postaci Papieża - wyznawcy, zgroma- 
dzićby należało wspomnienia o tych rodakach na­
szych, którym szczególną okazywał łaskę. Książką 
taka, która byłaby najdroższą dla Polski pamią­
tką, wymaga czasu, bo kilku z tych, co doznawali 
dowodów wyszczególnienia, zaufania a nawet przy­
jaźni Piusa IX żyje jeszcze. Lecz zacząwszy od 
słynnej audyencyi Adama Mickiewicza aż do osta­
tniej pielgrzymki polskiej ukazaćby można pochod 
wszystkich znakomitości narodowych, składających 
hołd Następcy Piotrowemu i doznających pociechy, 
utwierdzenia i wzmocnienia. Audyencya u Piusa IX 
dla wielu była chwilą stanowczą w życiu, chwilą 
nawrócenia z obłędów, lub znów kamieniem pio- 
bierczym chwiejnej wiary. Ojciec bty w przemowie 
do naszych pielgrzymów wspomniał zaszczytnie je­
nerała Szymanowskiego, który mu często mówił o 
Polsce. Gdyby dało się wyrwać groboin posłucha­
nia tych, co nieśli Piusowi IX skargi za naróc. 
cały, takich Kajsiewiczów i Jełowickich, Zygmunta 
Krasińskiego i jenerała Zamoyskiego, a mielibyśmy 
klucz do najgłębszych duchowych tajemnic Polslu.

Kraków w tej książce miałby także ważny roz­
dział, gdyby tylko zebrać jeszcze można wspom­
nienia po Leonie Rzewuskim, Walerym Wielogłow- 
skim i Maurycym Mannie, z których pierwszy co­
rocznie, dwaj inni kilkakrotnie w życiu znachodzili 
bliższy przystęp do Piusa IX.

To też słusznie Kraków obok boleści \vspólnej

grozy, jaką śmierć wielkiego Papieża w obecnych 
czasach wznieca, uczuł jeszcze instynktowo ten żal 
wyłączny, jakby po własnej stracie. Pius IX wyra­
żał się zawsze o Krakowie z szczególną miłością, 
bo pam iętał, że wielu gorącego serca katolików 
przybywało doń z Krakowa. Znaną mu była na­
zwa "małego Rzymu", jaką niegdyś naszemu mia­
stu nadał jeden z nuneyuszów apostolskich, a nie 
obojętnemi losy tego miasta i tej rzeczypospolitej, 
itórą porównywał z rzecząpospolitą San Manno, 
choć dodawał: w małem mieście macie wielkie wspo­
mnienia i wielką wiarę. On jeden z monarchów 
ujął się też za tą drobną rzecząpospolitą, gdy znir 
<ała z karty Europy i wspominał ten fakt po latach 
wielu. Za chwilę odezwą się dzwony, co zwiasto­
wać będą w „małym Rzymie" śmierć Piusa IX. 
Na tak żałosną nutę,m e odezwał się Zygmunt od 
czasów, gdy głosił śmierć króló\V polskich. Równe 
iowiem dziś osierocenie naszego narodu, bo zmarł 
ostątni sprzymierzeniec i obrońca Polski, co świat 
chrześciąński wzywał do modłów lub mu obwie­
szczał nasze krzywdy i prześladowania.

Do grobów i pomników zaledwie przejść nam się 
godzi po tak bolesnych wspomnieniach, a właśnie 
S S ę  otrzymujemy %

k l profUWWład. Luszczkiewicz, którego zasługi dla 
sztuki, jej historyi, pomników, dopiero kiedyś będą 

lr fA rś™  n r a e v . wpływu i'zapału, mo­

nie dała znaku życia na zewnątrz przez odpowie­
dnie wydawnictwo. Po niemałych usiłowaniach i 
walkach wyszedł I-szy zeszyt Sprawozdań komisyi 
do badania historyi sztuki w Polsce. Wydanie ozdo- 
rne, prawie wspaniałe, a na karcie tytułowej stoi: 
„Wydawnictwo Akademii Umiejętności w Krako-
wie“. . , . ,

Kto dobrze zbada ile ta  Akademia wydała od 
kilku zaledwie lat swego istnienia źródeł, prac zna- 
comitych, kto tylko uważnie spojrzy na liczbę tych 
woluminów pięknie i poprawnie wydanych, a ró­
wnocześnie obrachuje szczupłe fundusze jakiemi 
rozrządza, ten się będzie dziwił, nie już tylko że 
tyle i tak dobrze badano i pisano, bo to rzecz ó- 
śobistego poświęcenia uczonych, ale że można by­
ło na tyle wydawnictw wystarczyć. To już jest se­
kret Prezesa akademii, ale którego można dociec, 
kiedy się miało sposobność dostrzeżenia skrupula­
tności gorliwej i poświęconej z jaką prezes Maygr 
obraca funduszami. Żaden Harpagon własnego gło­
szą tak nieprzestrzega jak on akademickiego, za­
wsze łagodny i wyrozumiały, robi się drażliwynj,' 
popędliwym, bada każdy szczegół i trafnością 
wag ćzęsto skarci wydatek niepotrzebny? a^bo po­
trafi go uniknąć. Prawdziwie zacny przykład / i~  
wszystkich co rozrządzają grosżem publiczny*, bo

kyajowi przynoszą i na zawsze pizyuusR, 
miał myśl nie bardzo szczęśliwą, aby komisyę sztuk 
i archeologii w Akademii umiejętności rozdzielić i 
utworzyć osobną komisyę dla historyi sztoki w Pol­
sce. Siły razem skupione nie są zbyt wielkie, roz­
dzielone, słusznie obawiać się można aby ni.esła- 
błv. Myśl tę ze zwykłym sobie zapałem popierał 
i przeprowadził. Komisya dla historyi sztuki po­
wstała; nieodżałowany jak na polu literathry, tak 
na polu sztuki Lucyan Siemienski, pierwszy jej 
przewodniczył; rozprawy bywały na niej częstó o- 
żywione prace ciekawe. Profesor Luśzczkiewicz, 
którego gorliwość bezinteresowna i poświęcona a 
zmysł praktyczny, jeszcze przed kilku laty pobu­
dziły do badania i wydawania autpgraficzme po­
mników co dzień niknących budownictwa Po sk.e- 
go, niespoczął, póki komisya którą był wywoła
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naleść fundusz na Sprawozdania, i powstał zeszyt 
ozdobny, a jak zobaczymy treścią odpowiadający 
powierzchowności i ze wszech miar godzien korpo- 
racyi pod której firmą się ukazał.

Prof. Łuszczkiewicz nie poprzestał na daniu in- 
cyatywy, co najłatwiejsze, ale sain zaraz swoj;, 
pracą wydawnictwo wzbogacił.

Zeszyt, o którym mówimy, obejmuje 24 kart, 
w formacie wielkiego in quarto, drukowany pię­
knem! bardzo czcionkami w dwóch kolumach: Ta­
blic pięknie litografowanych 10. Przedmiot, opisa­
nie i zbadanie techniczne i artystyczne opactwa
w Sulijowie. . . .

Opactwo Sulijowskie upadło w chwili zniesienia 
klasztorów w królestwie PolSkiem r .1 8 1 8 . — Pa­
nujące podówczas wpływy antikościelne potrafiły 
sfałszować w wykonaniu bullę Piusa VII. Fakt znany 
tu, można nad nim westchnąć, ale ani miejsce ani 
czas, aby poddawać rozbiorowi. Nas obchodzi tyl­

ko ta  strona, która jest w związku ze sztuką, 
trudno jednak niewspomnieć, że fanatyzm anti- 
chrześciański był tak wielki, że patryoci, autoro- 
wie, co pisali Winkelmana Polskiego, zniszczyli 
jedyne zabytki sztuki,' jakiUPólska miała: klasztory, 
rościoły, eremy.,. N ięktóte/tak przekształcone, jak 
Jędrzejowski, żęfii śladów-yirudno dopatrzeć inne 
bez dachów w ,g r u z u j  Mbo co dzień bardziej rę ­
ką człowiekaijąk zrazu’'niszczone, tak, że potom­
kowie arii będą wiedzieć, jak ziemia ich przodków 
wyglądała,1 jak  byłĄ/przysttojona, co o ich czyn- 
ności jiomniki mówM; Ażeby to nie nastąpiło już 
od dawna, jak powiedziałem, prof. Łuszczkiewicz 
się/stari^ ' a- feefaz postarała się za jego sprawą
Akademia. ; , K f  , .

N^ddwrtfe badania -.zwróciły uwagę publiczności 
mą* zabytki romariizmu w Polsce. -— Niedawno 
prisę^hodzorio koło ruin obojętnie. Ruina tylko tego 
żafmuje, kto z jej znaczenia potrafi sobie zdać 
% raw ę, kto pozha styl, kto zrozumie wpływy, ja­
kie nań działały, zgadhie epokę, a ma poczucie 
harmonii linij', i z rozkoszą kombinując te różne 
żywioły, używa w pełni uciechy, jaką daje duszy 
prawda wyrażona w formach. Przed laty 30 obu­
dził się interes do starożytności, a zespolony z naro­
dową sprawą, zajmował, stawał się namiętnością, 
modą; chwytał go się i d u c h  stronnictwa, i me 
było dosyć gromów, aby potępić tych, co w rze­
komo nieuszanowali pamiątek. Dziś osłabła pod 
tym względem gorliwość i kontrola ópinn publicznej.

Mutantur tempora. Ale dla tego właśnie, aby 
nie zupełnie się zmieniły, aby i dla następnych 
pokoleń pamiątki zachować i obecne z uśpienia o- 
budzić; potrzebne publikacye, jak ta, k tó ią  Aka­
demia rozpoczęła. I dla tego zwracamy na nią u- 
wagę publiczności, prosimy bardzo, aby chciała 
czytać, w każdym razie kupować. Należy to po 
domach badać, oglądać, a tak smak kształcie, 
kraj poznawać, w najgorszym razie dla przyszłego 
pokolenia przechować. Na cóż Akademia będzie 
pracować z niezrównanym gorliwością i miłością 
kraju swym Prezesem, jeżeliby się miała spotkać 
z obojętnością.
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39) Emanuel G a r z i a  G i l ,  arcybiskup Saragossy 
ur. w San Salwator 1802, kardynałem 1877.

40) Edward H o w a r d ,  ur. w Nottingham 1829, 
kardynałem 1877.

41) P a g a  y R i c o ,  arcybiskup Compostelli,ur. 
w Beneiama 1811, kardynałem 1877.

42) Ludwik C a v e r o t ,  arcybiskup lyoński, ur. 
w Joinville 1806, kardynałem 1877.

43) Ludwik C a n o s s a ,  ur. w Weronie 1809, 
biskup Verony, kardynałem 1877.

44) Ludwik S e r a f i n i ,  biskup Viterbo, ur. 
w Magliano 1808, kardynałem 1877.

45) Józef Mi c h  aj  ł o w i c z ,  ur. w Torda 1814, 
arcybiskup zagrzebski, kardynałem 1877.

46) Jan K u t s c h k e r ,  ur. w Wiesa 1810 r., a r­
cybiskup wiedeński, kardynałem 1877 r.

47) Lucido P a r  o cchi ,  arcybiskup boloński, kar­
dynałem 1877 r.

Kardynałowie dziekani:
1) Prosper C a t e r i n i ,  ur. w Onano 1795 r., kar­

dynałem 1853 r.
2) Teodolf Me r t e l ,  ur. w Allumiere 1806 r., kar­

dynałem 1858 r.
3) Dominik C o n s o l i n i ,  ur. w Sinigalii 1807 r., 

kardynałem 1866 r.
4) Edward B o r r o m e o ,  ur. w Medyolanie 1822 

r., archiprezbiter bazyliki watykańskiej, kardynałem 
1868 r.

5) Lozent R a n  d i ur. 1818 r., kardynałem 
1875 r.

6) Bartholomeo P a c  ca  ur. 1817 r., kardynałem 
1875 r.

7) Lorenzo N i n a  ur. 1812 r., kardynałem 
1877 r.

8) Eneasz S b a r r e t t i  ur. 1800 r., kardynałem 
1877 r.

9) Fryderyk F a l l o u x  de Courday ur. 1815 r., 
kardynałem 1877 r.

Wiedeń 12 lutego. Rozpoczęły się już w Przed- 
litawii przygotowania do sesyi sejmów krajowych. 
Rząd rozpisał nowe wybory w tych krajach, w któ­
rych upłynęła już kadencya, a wybory nie są je­
szcze przeprowadzone. Krajów takich jest dziesięć.

—  Budapest. Corr. donosi, że wkrótce zbierze 
się prawdopodobnie w Peszcie konferencya celna 
austryacko-węgierska, aby ułożyć instrukcye po­
trzebne do zbliżających się rokowań w przedmio­
cie traktatu handlowego z Niemcami. Rządy au- 
stryacki i węgierski pragną pierwej prowadzić u- 
kłady z Niemcami i do tego dążą, gdy jednak rząd 
włoski nie chce dalej przedłużyć traktatu obowią­
zującego, jak do 1 kwietnia r. b. i oświadczył go­
towość podjęcia rokowań natychmiast, Austryaprzeto 
może być zmuszoną wpierw z niemi zacząć układy, 
jeżeli rząd niemiecki nie okaże się skłonnym po­
słać swoich pełnomocników znów do Wiednia, aby 
z nimi mogły się równocześnie toczyć rokowania.

T eatr wojny.

KORESPONDENCYA „CZASU:1

L w ó w  12 lutego.

Dziś nadeszła do Wydziału krajowego wiado­
mość, że sejm galicyjski nie będzie zwołany przed 
Wielkanocą. Wiadomość zatem podana w Dzienni­
ku  Polskim,  jakoby miał być sejm zwołany mię­
dzy d. 22 kwietnia a 9 czerwca jest niedokładną, 
co już ztąd wynika, że dzień 22 kwietnia jest po­
niedziałkiem wielkanocnym a zaraz po świętach 
obrządku łacińskiego następują ruskie święta. Wia­
domość ta  o zwołaniu sejmu między 22 kwietnia 
a 9 czerwca tyczyć się może tylko sejmów w in­
nych krajach koronnych, nie zaś sejmu galicyjskie­
go, o którego zwołaniu dotąd nie ma wiadomości i 
prawdopodobnie jeszcze decyzya nie zapadła.

Komitet, który z inicyatywy prezydenta miasta 
zawiązał się pod przewodnictwem marszałka kra­
jowego celem urządzenia uroczystego obchodu ża­
łobnego z powodu śmierci Ojca Świętego, zakoń­
czył wczoraj swe posiedzenia. Zapadła uchwała, 
aby urządzić nabożeństwo w sobotę w kościele ka­
tedralnym i zaprosić na takowy wszystkie korpo- 
racye do udziału. W dzień obchodu powiewać będą 
na ratuszu i na kościołach chorągwie żałobne, a 
sklepy w około kościoła będą zamknięte. Prze­
mowę będzie miał X. Lubomęski. O obchodzie za- 

‘ mi marszałek wszystkie powiaty. Uniwersy- 
ównież weźmie udział w tej uroczystości, a 
owiono także uprosić Radę szkolną, aby 

m dniu zamknięte były szkoły. Uroczystość 
odbędzie się wspólnym kosztem kraju i miasta. 
Artystycznem urządzeniem katafalku kieruje prof. 
Zachariewicz.

Poczdam 10 lutego.

Trudno orzeć, czy istnieje sojusz formalny mię̂  
dzy Rosyą a Niemcami, a jeśli tak, to zapewne 
kilka tylko osób wie o istnieniu i treści tego aktu. 
Ale to pewna — o czem się osobiście przekonałem, 
że w najwyższych sferach berlińskich, u osób naj­
bardziej wtajemniczonych w politykę Kanclerza, zu­
pełne porozumienie między obu rządami uważanem 
jest za podstawę i punkt wyjścia całej ąkcyi dy 
plomatycznej. Europa winna zawsze brać w rachubę 
ten stan rzeczy, w każdym wypadku, kiedy roz­
chodzić się będzie o jakąkolwiek kombinacyę; każ­
dy rząd, któryby na traktat ten nie zwracał uwa­
gi, przekona się wkrótce, że popełnił okropny błąd. 
W interesie pokoju powszechnego można się spO' 
dziewać, że wielkie wycieńczenie Rosyi sparaliżuje 
na jakiś czas wspólną akcyę dwóch sprzymierzo 
nych mocarstw. Strata 150,000 żołnierzy, nie jest 
łatwą do zastąpienia, nawet u mocarstw najpotę­
żniejszych, a 4 miliardy wydatków zbytecznie ciężą 
na Rosyi, aby mogła się wdać w nową, a wię 
kszą jeszcze wojnę. A więc na jakiś czas możemy 
mieć n iepokój, ale spokój względny i pozorny; 
a ks. Bismark nieomieszka się postarać, aby i ta 
przerwa rychło się skończyła.

Nie przywiązują tu wielkiej wagi do wystąpienia 
lir. Andrassego. Stawia on Rosyi pewne żądania, 
aby obronić interesa i godność Austryi, ale w grun­
cie rzeczy nie może być mowy o polityce austrya- 
ckiej, broniącej tylko własnych interesów. Gabinet 
wiedeński podlega zupełnie wpływom berlińskim 
Aby cesarz Franciszek Józef nie spostrzegł tego, 
od czasu do czasu Niemcy robią Austryi pozorne 
ustępstwa; w tym celu właśnie zostawiono gabine­
towi wiedeńskiemu inicyatywę w kilku sprawach 
wspólnych między Petersburgiem a Berlinem a hr, 
Andrassy czując swoją słabość, musiał się zado- 
wolnić pozorem, nie mogąc otrzymać treści. Podo­
bna komedya odgrywa się także w tej chwili. Ks 
Bismark pozwolił hr. Andrassemu odegrać pewną 
ro lę ; idzie mu o utrzymanie tego ministra u steru 
nawy państwowej, i dla tego robi pozorne ustęp­
stwa, ale nigdy nie pozwoli śmiało i odważnie za­
inaugurować polityki przeciwnej Rosyi, a zatem 
Niemcom. Nie należy nigdy zapominać, że związek 
trójcesarski ma ten tylko cel, aby związać politykę Au­
stryi, z Rosyą i Niemcami. Jakżeż można przypu­
ścić aby dwa te mocarstwa pozwoliły swemu soju­
sznikowi i to najsłabszemu, rozerwać ten związek,

Podaliśmy wczoraj linię demarkacyjną okupacyi 
rosyjskiej, z której wynika, że z wyjątkiem Warny 
i Szumli i prowincyj przeważnie przez grecką lu­
dność zamieszkałych, które znów grecki najazd i 
powstanie miejscowe w znacznej części opanował}’, 
Rosya stała się militarnie panią całego półwyspu. 
Pozostają dotąd tylko trzy pankta jeszcze nieroz­
strzygniętemu sam Carogród, półwysep Gallipolski 
od obwarowanej i jeszcze przez Turków obsadzonej 
linii Balairu aż do zamku Kilid Bahr, przy któ­
rym wjeżdża się do Dardanellów i linia demarka- 
cyjna między Czarnogórcami a pozostałym w rę­
kach tureckich Skadarem.

Wpłynięcie floty angielskiej do portu Carogrodz- 
dego zachacza się o zezwolenie na to rządu tu­
reckiego. Zachodzi wielka wątpliwość czy to na­
stąpi mimo zgłoszenia się o nie innych mocarstw 
a z tą wątpliwością łączy się znowu pytanie, czy 
flota angielska będzie chciała w razie stanowczej 
odmowy wymódz gwałtem przepływ przez Darda- 
nelle i co w takim razie uczyni Rosya. Ze zdania, 
jakie w tśj mierze niedawno objawiła Agence 

■e, że publicznie wypowiedziany zamiar rządu 
angielskiego wysłania fioły do Carogrodu wraca 
Rosyi swobodę akcyi, że nadto, kiedy Anglia uzna­
je potrzebę opiekowania się losem chrześcian w Ca- 
rogrodzie od strony morza, Rosya poczuwać się 
musi do tego obowiązku od strony lądu, z zapro­
szenia W. ks. Mikołaja przez Sułtana do Carogro­
du i z doniesienia o oświadczającej się w podobny spo­
sób nocie Gorczakowa wynikać się zdaje, że woj­
ska rosyjskie wkroczą do Carogrodu w tćj samćj 
chwili, w którćj się w jego porcie flota angielska 
pojawi, albo ją jeszcze uprzedzą, żeby zająć na 
wybrzeżach portu miejsca panujące nad jego ob­
szarem.

Na linii demarkacyjnój czarnogórskiśj zaszły spo­
ry między komisarzami tureckiemi, żądającemi u- 
stąpienia wojsk czarnogórskich z kilku punktów 
pod samym Skadarem a Czarnogórcami, którzy 
z nich nie chcą ustąpić, odgrażając się, w razie 
pozostania Turcyi przy tych wymaganiach, konty- 
macyą wojny.

Pozostała armia turecka składa je już tylko z na­
stępujących i w zupełnem rozproszeniu pozostają­
cych cząstek. W Warnie i Szumli znajduje się po­
dług obliczeń korespondenta Polit. Corresp. 35,000 
wojska, pod Carogrodem na linii Bujuk-Czekmedże 
około 40,000 zupełnie zdezorganizowanej i z różno­
rodnych żywiołów składającej się armii. Na linii 
3ulair stoją resztki armii. Sulejmana baszy, które 

tylko 12,000 wynosić mają. Oprócz tego znajduje 
się jeszcze w Prystynie 17,000 Turków, ostatniego 
naboru, którzy jednak po oddaniu Serbom Usbeku 
ze wszystkich' stron przez przeważne siły są oto­
czeni, a w Skadarze tylko 7000. Armia ta  więc ze 
względu na swą znikająco małą liczbę, na różno­
rodność żywiołów, z jakich się składa i niedokła­
dność organizacyi, i przy niezawodnej niedostate­
czności przygotowanej amunicyi nie ma już mili­
tarnie żadnego znaczenia, tak że jeśliby się skut­
kiem jakiego nadzwyczajnego wypadku lub skutkiem 
niepomyślnego rezultatu narad konferencyi europej­
skiej konieczność jakiej obcej interwencyi okazała, 
mocarstwo chwytające się tego środka żadną miarą już 
na jakiekolwiek skuteczne współdziałanie armii ture­
ckiej liczyćby- nie mogło. Zasada najprostszej prze­
zorności nakazywałyby obecnie Turcyi wycofać wszy­
stkie odosobnione cząstki armii, z wyjątkiem odpo­
wiednich załóg Warny, Szumli i linii Bulairu do 
Azyi, gdzieby wczasie rozejmu pod Brussą mogły 
wzróść w nowe siły i uorganizowąć się w silniej­
szy zastęp, przezcoby jeszcze głos Turcyi na kom 
ferencyi mógł mieć jakiekolwiek znaczenie, ale 
Rosyanie są w tej mierze bardzo przezorni i sami 
miejsca dyslokacji na linii demarkacyjnej Turkom 
wskazują, a dyslokują ich w ten sposób, żeby w da­
nym razie wszystkie pozostające oddziały tureckie 
przez otaczające je przeważne siły jednym zama­
chem rozbrojone być mogły. Pytanie zresztą, czy 
Turcyi pozostawioną jeszcze została możność prze­
wożenia wojska za morze. Interpelacya bowiem 
w Izbie wyższej angielskiej, na którą lord Bea- 
consfield odpowiedział, „że rząd nie otrzymał za­
wiadomienia, aby rosyjscy marynarze obsadzili o- 
kręty wojenne tureckie," w połączeniu z poprze- 
dniemi doniesieniami o przeprawie znacznej liczby 
żołnierzy morskich i majtków przez Dunaj i to 
w chwili, kiedy przeprawianie żywności i amunicyj 
zdawało się być nierównie pilniejszem i z świeżem 
doniesieniem Pol. Corr. o tajnym warunku wydania 
części floty, naprowadza na dosyć uzasadniony wnio­
sek, że Rosyanie linię swą demarkacyjną i na mo­
rze rozciągają i, uskuteczniając w cichości ujęcie 
w swe ręce całej marynarki wojennej tureckiej 
staną się wkrótce wyłącznemi panami morza Czar­
nego i Bosforu.

N. Pan pozwolił Izydorowi J a b ł o ń s k i e m u ,  
profesorowi szkoły sztuk pięknych w Krakowie, oraz 
Mierosławowi Szelidze S Ż e l i g o w s k i e m u ,  kon- 
cepiście namiestnictwa we Lwowie, przyjąć i nosić 
krzyż kawalerski papieskiego orderu św.. Sylwestra

N. Pan mianował X. Józefa Z i e m i a ń s k i e g o  
scholastyka, dziekanem, X. Marcina S k w i e r c z y ń -  
s k i e g o  kanonika, scholastykiem kapituły kate­
dralnej rit. lat. w Przemyślu.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K.raliów 13 lutego.

Dziś po ulicach rozlepione było ogłoszenie o na­
bożeństwie jutrzejszem w kościele N. P. Maryi za 
zmarłego Ojca Śgo Piusa IX. Na szczytach wież te- 
gd kościoła powiewają chorągwie żałobne.

Prezydent miasta Dr Z y b l i k i e w i c z  zawezwał 
na jutrzejsze nabożeństwo za Piusa IX członków Ra­
dy miejskiej oraz cechy z chorągwiami.

Nieulega wątpliwości, że w czasie jutrzejszego na­
bożeństwa sklepy w mieście będą zamknięte.

—  Ze wszystkich stron otrzymujemy listy, wiersze 
projekta natchnione boleścią, jaką  wywarł zgon Piu­

sa IX. Niepodobna nam wszystkich tych pism po­
wtarzać, świadczą one o czci ogólnej i powszechnym 
żalu. Żal ten całego narodu potrzebuje jakiegoś zna 
ku i •wyrazu, coby pozostał pomnikiem miłości Piusa 
IX dla Polski i wdzięczności narodu polskiego. Ża­
łoba po zgonie Papieża jest tylko znakiem przejścio­
wym, a byłoby przeciwną tradycyom Kościoła, gdyby 
miała się przedłużyć po za conclave. Nie kirem ale 
marmurem uwiecznić nam trzeba wielkie czyny Piu­
sa IX w obronie Kościoła polskiego. Z kilku stron 
równocześnie otrzymujemy projekta wzniesienia po­
mnika Piusowi IX na Wawelu. Pomysł to godny na­
rodu i miasta naszego, godny wielkiej postaci zmar­
łego Papieża. Popierając ten pomysł, który nam się 
wydaje najwłaściwszym, nadmienić winniśmy, że słyn­
ny rzeźbiarz hr. Sosnowski przed rokiem wykonał 
pomnik Ojca Ś., który w Rzymie uznano za najle­
pszy ze wszystkich rzeźb przedstawiających Piusa IX. 
Artysta nasz ofiarował pomnik ten Papieżowi, a Pius 
IX kazał go umieścić w Scala Santa. Gdyby myśl 
powyżej poruszona znalazła poparcie, Kraków mógł­
by uzyskać drugą reprodukcyę rzeczonego pomnika, 
tego samego dłuta, które wykonało pomnik Skargi, 
znajdujący się w katedrze zamkowej. Niewątpimy, 

pomysł powyższy znajdzie poparcie, że ofiaryze

P e r  a 10 lutego wieczorem (D aily Telegr.)  Por­
ta odmawia flocie brytańskiej fermanu na wpłynię­
cie do Konstantynopola, podając za powód, że w ra­
zie udzielenia na to zezwolenia Rosyanie prawdo 
bnie obsadziliby Konstantynopol.

S y r a  10 lutego (Fremdenbl.) Ada Kaleh pozo 
staje w rękach tureckich; załoga jego ma żywność 
swą odbierać z Rżawy (Orsowy).

T i r n o w o  11 lutego (Presse). Oddanie twiedz 
nastąpi jutro. W czterech twierdzach, które mają 
być oddane (Widyń, Ruszczuk, Silistrya i Belgrad 
czyk Red), znajduje się 400 dział. W Szumli i W ar­
nie mają pozostać załogi tureckie na zapewnienie 
Porcie praw zwierzchniczych, tak jak dawniej było 
w Belgradzie.

L o n d y n  12 lutego (Presse) .  Depesze z Caro­
grodu donoszą, że flota angielska przepłynie gwał 
tern Dardanel.e, w którym to razie nastąpiłoby 
zerwanie stosunków dyplomatycznych między Portą 
a Anglią. y t .j'wo*n________

popłyną na cel powyższy szczodrze, potrzeba tyl­
ko, aby mógł się utworzyć komitet do przeprowa­
dzenia tego dzieła. Na pomnik dla Piusa IX na W a­
welu otrzymujemy od X. Dra W. Smoczyńskiego 5 złr., 
od Z. L. D. 5 złr.

Komitet lwowski obchodu żałobnego po śmierci 
Ojca S-go, pod przewodnictwem marszałka krajowe­
go, zajął się przez swój ściślejszy wydział urządze­
niem nabożeństwa żałobnego w sobotę, w katedrze 

udzielono temuż 1,500 złr. na koszta. Wezwał on 
korporacye, szkoły, instytucye i cechy do udziału 
wobchodzie, wezwał oraz obywateli do przybrania 
domów pobliskich kościoła w czarne chorąg wie, a ta­
kież chorągwie powiewać mają z gmachów publi­
cznych, wezwał też właścicieli sklepów, aby podczas 
nabożeństwa takowe zamknęli i wyraził życzenie za­
niechania zabaw do soboty. Następnie upraszano Mar­
szalka krajowego, aby odezwą do Starostów i do 
prezydenta miasta Krakowa wezwał ich do odpra­
wienia nabożeństw podobnych.

Komitet lwowski przesłał na ręce nuncyusza apo­
stolskiego w Wiedniu następujący telegram kondolen­
cyjny :

„Mamy zaszczyt przesiać Waszej Excelencyi wy­
razy uczuć głębokiej boleści, jaką  w nas wzbudziła 
strata czcigodnego naczelnika Kościoła, (podpis) Hr. 
Ludwik Wodzicki, Aleksander Jasiński". Nuncyusz 
odpowiedział na ręce Marszałka krajowego: „Głębo­
ko wzruszony wyrazami uczuć synowskiej czci, jakie 
Panie Marszałku wraz z Prezydentem miasta raczy­
liście dziś przesłać z powodu śmierci naszego naj­
świętszego Ojca, proszę przyjąć moje najwyższe po­
dziękowanie za ten objaw. Nie omieszkam udzielić 
Śmu Kolegium oznaki Waszej boleści, (podpis.) Ja- 
cobini, nuncyusz apostolski."

W kościele ormiańskim we Lwowie odprawiać 
się będą przez trzy dni nabożeństwa żałobne za Oj 
ca Śgo.

Dzienniki warszawskie donoszą, że dziś odbę­
dzie się w Warszawie nabożeństwo żałobne za Piusa 
IX ; i wszystkie umieszczają obszerne artykuły o zmar­
łym Papieżu. Dowiadujemy się jednocześnie, ze w sku­
tek śmierci Ojca Śgo ustały naraz w7 Warszawie wszy 
stkie prywatne bale, których znaczna ilość 'była za­
powiedziana. Nawet żydowskie rodziny odwołały za­
bawy tańcujące, a dziś tak żydzi jak  chrześcianie 
mieli zamknąć sklepy podczas nabożeństwa.

W Poznaniu odbyły się nabożeństwa żałobne za 
duszę Piusa IX w kościele farnym i u św. Marcina 
przy nadzwyczajnym udziale wiernych. Podobne na 
bożeństwo zarządzonem zostało w Dreźnie staraniem 
zamieszkałych tam Polaków.

Schles. Volks Ztg  pisze, że pewna liczba ka 
tolickich domów szlacheckich na Szląsku postanowiła 
przywdziać 6-tygodniową żałobę po zmarłym Papie­
żu, a mianowicie przez dwa pierwsze tygodnie czar­
ną odzież wełnianą, dalej przez dwa tygodnie jedwa­
bne suknie czarne, a ostatnich dwóch tygodni białe 
z czarnem; mężczyźni zaś przez całe 6 tygodni czar­
ną odzież, a na kapeluszach i na lewem ramieniu 
krepę.

Dziś odbywa się w Berlinie nabożeństwo żałobne 
za Papieża w kościele Ś. Jadwigi. Ponieważ wszyscy 
członkowie centrum i Polacy będą na tern nabożeń­
stwie, zatem nie zbierze się może komplet w Izbie.

Prezydent miasta Di- Zyblikiewicz wyjeżdża ju  
tro na parę dni do Wiednia w sprawach miasta.

—  W skutek odezwy Komitetu zajmującego się wy­
daniem pism ś. p. Lucyana Siemieńskiego zgłosili się 
już pp. Źupański z Poznania i Himmelblau z Krako­
wa z prawami swemi do niektórych dzieł zmarłego 
oświadczenia ich udzielono prawnikom do opinii. P  
Władysław Bełza, księgarz ze Lwowa udzielił rodzi­
nie zmarłego bezinteresownie prawa przedruku naby­
tych i wydanych przez siebie „Pieśni mistycznej mi 
łości8 w ogólnym zbiorze prac ś. p. Lucyana Sie 
mieńskiego.

-  Na wsparcie nieszczęśliwych Polaków w Turcyi 
otrzymaliśmy od XX. 3 złr., braci Słotwińskich 5 złr. 
I. S. 5 złr., M. Olkuszewskiej 2 złr., X. A. D. 5 złr. 
J. Opieńskiego 5 złr., ze składki w Brzostku 15 złr.

—  Wczoraj odbył wydział historyczno - filozoficzny 
swe posiedzenie, na którem prof. Dr B u r z y ń s k  
odczytał w dalszym ciągu swych kwestyj spornych
z prawa polskiego, rzecz: „O systemie w prawie
polskiem". Prelegent odwołując się do krytyki, napi 
sanej przez prof. Walentego D u t k i e w i c z a  o dzie­
le swem: „Prawo polskie prywatne", odpiera uczy 
niony sobie w krytyce zarzut, iż, przedstawiając prawo 
polskie dawne w systemie przyjętym w nauce dzi 
siejszej, niewłaściwie sobie postąpił. Dla odparcia 
tego zarzutu, zastanawiał się prof. Dr Burzyński nad 
pojęciem prawa, jego podziałami i doszedł do prze 
konania, iż prawo, stanowiące całość organiczną, ty ł 
ko zgodnie z istotą swą z natury wypływającą roz­
kładane być może. Na tej opierając się zasadzie nie 
mógł więc Dr Burzyński przychylić się do zdania 
tych, którzy ugrupowanie przedmiotów w systemie 
pozostawiają uznaniu autora, albo doradzają trzymać 
się mieszaniny, przedstawionej w korekturze praw 
Taszyckiego, albo też porządek przedmiotów chcą 
mieć według ksiąg Justyniauskich przeprowadzony.

Żadna z tych trzech metod nie zaspakaja, według 
zdania Dra Burzyńskiego, potrzeb dzisiejszej nauki, 
gdyż dowolność autora niema stałej podstawy, meto­
da Taszyckiego połączeniem prawa prywatnego z pra­
wem publicznem, grzeszy przeciw należytemn rozłą­
czeniu części, a porządek ksiąg Justyniańskich nie 
nadaje się szczególnie co do actiones do pojęć pra­
wa materyalnego. W przedmiocie tym wszczęła się 
dyskusya ,'w  której udział mieli pp. Dr Z o l l ,  Dr  
£ o p f f ,  Dr  H e y z m a n n  i Dr  B o j a r s k i .

— Komitet balu maskowego, urządzonego przez le­
karzy tutejszych zawiadamia nas, że dochód z tego 
balu (d. 6 b. m.) przyniósł ogółem 1112 złr. 81 ct. 
Po strąceniu kosztów urządzenia w ilości 646 złr. 
81 cent. pozostało czystego dochodu 466 złr., z któ­
rych a 3 w kwocie 310 złr. 67 cent. oddano zarzą­
dowi biblioteki uczniów wydziału lekarskiego, V* zaś 
w kwocie 155 złr. 33 cent. wysłano na rzecz zakła­
du ciemnych we Lwowie na ręce dyrektora instytutu 
p. Marka Makowskiego.

—  Donosi nam telegrafem z Wiednia komitet ba­
lu polskiego, naznaczonego na d. 14 b. m ., a który 
mial być zaszczycony obecnością N. Pana i dworu 
cesarskiego, że z powodu zgonu Ojca Śgo Piusa IX 
bal ten odłożony został na d. 25 lutego.

— N. Pan przeznaczył z własnej szkatuły 150 złr. 
na budowę kościoła w Szlęzakach, w powiecie T ar­
nobrzeskim.

—  Pociąg pośpieszny krakowski stanął wczoraj we 
Lwowie bardzo późno.

— Z VerScze, stacyi kolejowej pod Wacowem 
w Węgrzech, chciało, jak  donosi Kosvelemeny, d. 20 
z. m., przejść po lodzie przez Dunaj do przeciwległej 
wsi Oroszi trzech mężczyzn i jedna dziewczyna. Za- 
ledwo doszli do połowy rzeki, zaczął lud pękać 
z strasznym łoskotem, tak, że nieszczęśliwi przecho­
dnie ujrzeli się nagle na szybkiej krze, która się za­
częła poruszać i zagrażała co chwila rozpadnięciem się 
w kawałki. Nieutraciwszy jednak przytomności, prze­
skakiwali z kry na krę i dostali się wreszcie wśród 
ciągłego, niebezpieczeństwa wpadnięcia w wodę na 
małą wysepkę, a raczej z Scylii na Charybdę. Dunaj 
począł bowiem skutkiem nastryszania się lodów tak 
szybko przybywać, że wkrótce płaska wyspa stanęła 
pod wodą. Wtedy zmuszeni byli wdrapać się na 
młode drzewa, które się uginały pod ich ciężarem. 
W tym okropnym stanie zawieszeni między niebem

wodą, poczęli wołać o ratunek, lecz nikt z ludzi 
stojących na dalekim brzegu nie odważył się dla oca­
lenia ich narażać własnego życia. Wreszcie lód poła­
many znów się zatrzymał, lecz to nie ulżyło ich po­
łożeniu, gdyż woda doszła pod niemi do dwóch me­
trów wysokości. W tej krytycznej chwili ukazał się 
na brzegu naczelnik komitatu p. Franciszek Balasz, 
który właśnie przed pół godziną wrócił był z urzę­
dowej swej podróży, i ujrzawszy nieszczęśliwych, za­
wołał : „Kto ma ludzkie serce, niech idzie za mną". 
Przyłączył się doń natychmiast szef stacyi p. Giefeng 

kilku śmielszych ludzi. Z nadzwyczajnem wysileniem 
wciągnęli oni czółno na lód, dotarli do zatopionej 
wyspy i zsadzili z drzew czworo na pół zmarłych 
ludzi, którzy przez 8 godzin wśród 10-stopniowego 
mrozu przyczepieni do gałęzi w powietrzu wisieli. 
Trwało dość długo nim wybawcy przyjęci okrzyka­
mi „elien", dostali się napowrót do brzegu. Na szczę­
ście stało się to w samą porę, gdyż w tej chwili 
lód na nowo zaczął się poruszać.

— Właściciel Scheubengrobsdorf w księstwie Reuss 
przeszukując w tych dniach papiery pozostałe po ojcu 
swoim niegdyś radcy dworu i naczelnym biblioteka­
rzu w Waimarze, znalazł znaczną liczbę rękopisów 
Szyllera, Getego i Herdera. Najwięcej jest pism Szyl­
lera, między któremi „Pieśń zbójecka" (Rauberlied), 
„Bogowie Grecyi" i kilka „zagadek". O autentyczno 
ści rękopisów świadczy nietylko pismo oraz poprawki 
lub zmiany ręką autorów dokonane, lecz nadto su­
mienny zbieracz kazał pojedyncze rękopisy potwier­
dzać współczesnym i przyjaciołom Szyllera, przez co 
odkrycie tern większej nabiera wagi.

W iadomości policyjne: Straż policyjna 
przytrzymała: Jakóba Nowaka i Jana Knazia, za kra 
dzież pieniędzy; Ludwika Wnętrzaka, za przeniewie 
rżenie obuw a; Katarzynę Żbikową z Woli Filipow­
skiej, przy której znaleziono mnóstwo rzeczy skra­
dzionych po kramach i sklepach; Tom. Panka i Ja ­
na Serkowskiego, u których znaleziono piece żelazne; 
Anastazyę Brzuchalską, za przeniewierzenie odzieży; 
Fr. Gwoździa, za kradzież w służbie; 4 osoby za 
pijaństwo.

—  Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sztuk pięknych otwarta codziennie od godz. l l e j  do 
4ej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów, 
w dnie powszednie 30 centów.

— Dnia 12go lutego pogoda, wieczór i noc pogo­
dne; termometr od —  4*0 doszedł do —  2 0 C. 
Barometr stoi wysoko; rano o 6ej dnia 13go lutego 
stan jego był 749*8 milim., termometru — 4‘4 C, 
W iatr północno-wschodni.

—  We czwartek dnia 14go lutego: Św. Waleń 
tego kapłana.

W iadomości bibliograficzne.
•— Prof. Dr Władysław S e r e d y ń s k i :  O psy- 

chicznem prawie Despina. — Kraków 1878 w 8ce 
stron. 34. Jest to wykład Dra Seredyńskiego miany 
w grudniu r. z. na dochód Tow. wzaj. pomocy ucz 
niów Uniw. Jagieł.

—  Wyszedł z druku zeszyt lszy  tomu Vgo E n  
cyklopedyi rolnictwa i  wiadomości związek z niem  
mających  wydawanej pod redakcyą J. T. Lubomir­
skiego, E. Stawiskiego i S. Przystańskiego w W ar­
szawie.

Hpreitowante.

W podanym wczoraj opisie Conclave zaszła omył 
ka : zamiast Grzegorz XHI-ty, powinno być: Grze 
gorz XVI-ty.

Gospodarstwo, przemysł i handel
Wiedeń 10 lutego.

Zeskontowawszy pokój zawczasu, przed jego fa- 
ktycznem zawarciem, spekulanci nie śmią postąpić 
dalej na drodze zwyżki, odkąd warunki rozejmu i 
preliminarze umówione miedzy walczącymi zostały, 
może nie w całej swej osnowie, ale przynajmniej 
częściowo urzędownie ogłoszone i odkąd z tego, 
co pod tym względem znane, można się reszty ła­
two domyśleć. Zdawało się nawet w środku ze­
szłego tygodnia, gdy przez Bombay i Londyn ode­
brano wiadomość o wkroczeniu wojsk rosyjskich 
do Stambułu, że nastąpi mała katastrofa giełdowa 
i już było znać, że się zaczyna ruszać kontrmina, 
o której w ostatnich czasach prawie zapomniano. 
Akcye kredytowe austryackie spadły w ciągu je­
dnego dnia z 231 na 225.50, węgierskie z 215.50 
na 210, renta w banknotach z 64.80 na 64.25

renta w złocie węgierska z 93.30 na 92.70, Lu­
dwiki podskoczyły z 9.43 do 9.49. Ale już naza-. 
jutrz, w piątek, wyższe kursa świadczyły o uspo­
kojeniu się umysłów, a choć z jednej strony nie 
można powiedzieć, że dawny optymizm wziął górę, 
to przecież widać, że giełda ogólnych zamięszań 
wojennych nie przypuszcza. Ani odłożenie propo­
nowanej przez nasz gabinet konferencyi ad fe li-  
ciora tempora, ani —  co nareszcie było do prze­
widzenia — zawarcie sojuszu odpornego i zaczep­
nego między Rosyą i Turcyą, ani zawotowanie 
przez parlament angielski kredytu, ani wysłanie 
eskadry angielskiej do Konstantynopola, ani pra­
wdopodobieństwo, że się Turcy sprzeciwią wizycie 
tej eskadry, nie miało wybitnego wpływu na bieg 
interesów. Zaczęto wczoraj wprawdzie po dość ni­
skich kursach, ale szczególnie, gdy nadeszły lepsze 
notowania z Berlina i Londynu, skończono po ce­
nach stosunkowo dość wysokich i bynajmniej nie 
świadczących o panicznem usposobieniu.

„Pokój zapewniony, obawiać się niema powodu; 
angielska demonstracya przychodzi pod festum i 
zakończy się nędznie, bo na hałasach, ale bez wy­
strzału; Francuzi może będą temu radzi, a tym­
czasem kłócą się między sobą i odgrywają, zwa­
żywszy na doniosłość wypadków, rolę niekoniecznie 
godną dbałego o swą godność narodu; gdy przeto 
nie widzę, ktoby się miał sprzeciwić faktom doko­
nanym, mniemam, że pokój zapewniony". Oto co 
mi wczoraj mówił jeden z większych spekulantów. 
3rawda, odrzekłem, masz pan zupełnie racyą; ale 

czy nie widzisz, jaki to będzie dla nas pokój? Czy 
nie widzisz, jakie zmiany państwowe nastąpią u 
naszych granic, jak Rosya zawczasu opanowywa 
stosunki handlowe w krajach, które może pro­
wizorycznie tylko zajmuje, jak się już ukonsty­
tuowało „Towarzystwo rosyjskie dla handlu w pro- 
wincyach naddunajskich" i czy nie przypuszczasz 
pan, że to będzie cios ogromny dla naszego prze­
mysłu i że się skutkiem połączenia drogą żelazną 
Iraiły z Odessą, kierunek handlu może na naszą 

niekorzyść zmienić? „Wszystko prawda", odrzekł 
na to spekulant: aber man m us sich in  das U n• 
abwendbare jilgen , a co do nas poszcżególe, to 
możemy się cieszyć, że pokój europejski zapew­
niony".

Ta charakterystyczna rozmowa dowodzi, jak da- 
ece to zapewnienie pokoju stało się w pewnych sfe­

rach artykułem wiary i jak następstwa tego upra­
gnionego stanu przyjmują tam, jeżeli nie z oboję­
tnością, to przynajmniej z rezygnacyą. A zdaje się 
że te zapatrywania są wszystkim targom wspólne. 
Od Paryża trzeba prawie abstrahować, bo tam od 
samego początku albo ludzie ignorowali wypadki 
wschodnie, albo nie poznali się na ich doniosłości, 
“ omimo wpływu szkoły manszesterskiej, Londyn 
rył przecież nie tak  obojętny, na wiadomość o wej­
ściu Rosyan do Konstantynopola, konsole spadły 
tam niemal o l° /0. Lecz był to chwilowy tylko 
pessymizm, i od tego czasu poważny ten papier 
odzyskał juz blisko 3/ł tei straty. „Take it wolyu 
mówi świat finansowy nad Tamizą, w przekonaniu 
że do kroków wojennych nie przyjdzie. Berlin i 
Frankfurt argumentują tak samo, zapewne licząc 
na to, że w razie grożących zawikłań, ks. Bismark 
swym moralnym wpływem zażegna niebezpieczeń­
stwo.

Dlaczegóżby Wiedeń miał się różnić o d ' innych 
targów europejskich? Wieści o mobilizacyi wojska 
zostały stanowczo zaprzeczone, ugoda z Węgrami 
wprawdzie jeszcze nie zawarta, i na zebraniu ogól- 
nem Banku Narodowego ogromna większość akcyo- 
naryuszów zastrzegła się przeciw’ niektórym stypu- 
lacyorn między rządami ułożonym, ale Izba depu­
towanych przyjęła wczoraj nowy statu t Banku du­
alistycznego i nie wiedzieć dlaczego, ale zdaje się, 
ludziom, że w końcu do jakiegoś porozumienia 
wzajemnego przyjdzie. Wreszcie nadchodzi pora 
bilansów rocznych i zebrań ogólnych, i już teraz 
kupują dywidendę Kreditanstaltu austryackiego po 
11 złr., a węgierskiego po 14 złr., a lubo te ewa- 
luacye są trochę przedwczesne, gdyż bilanse jesz­
cze nie zamknięte, to niemniej akcyom rzeczonych 
instytutów nadają tern większą wartość.

— 47 złr. za 100 kilo żywej wagi.

Wiedeń 12 lutego.
-f- Na dzisiejszy targ na nierogacizno spędzono to­

waru lekkiego 1171 sztuk, średniego 1322, ciężkiego 
1236, razem 3729 sztuk, czyli o 254 sztuki więcej 
niż przed tygodniem; od dwu tygodni przeto popra­
wiły się spędy razem o 514 sztuk, ale zawsze'jeszcze 
pozostaje spęd dzisiejszy o 1836 sztuk niżej najlicz­
niejszego w ostatnich czasach spędu przed sześciu 
tygodniami. Przebieg targu dzisiejszego nie był zbyt 
ospały, ale nie utrzymało się jednak w zupełnośei 
polepszenie cen z ostatniego wtorku. Płacono: to­
war lekki 32 —  38; średni 38 —  43 ; ciężki 43

Wiedeń 12 lutego.
Okowita. —  Na naszem targowisku przy­

szło do skutku nieco transakcyj w bardzo skromnych 
rozmiarach, ale po zniżonej cenie 31‘50 złr.; ostate­
cznie notowano 31'50 —  31'75 złr. P e s z t ,  l ig o  lu­
tego ------------ złr. W r o c ł a w ,  l ig o  lutego: na lu­
ty 50’— mrk. ofia. na maj - czew. 50*—  mark. ofia. 
S z c z e c i n ,  l ig o  lutego w miejscu 49 '30 m ark., na 
luty — ‘— m ark., na wiosnę 51*10 mark. —  B e r ­
l i n ,  l ig o  lutego w miejscu 51*50 m ark., na luty 
51*— mrk., na kwieć.-maj 52-60 m rk., na czerw.- 
lipiec 53*80 mrk. P a r y ż ,  l ig o  lutego na ten miesiąc 
57*— frank., na marzec 57*50 frank., na maj-sierp. 
58*— frank.

Ufafta. — W i e d e ń ,  12go l u t e g o  z dworca 
9*60 złr. za 50 kilo. z ciem. B r e m a ,  l ig o  lutego 
11*25 mrk. —  H a m b u r g ,  l ig o  lutego w miejscu 
10*75 m rk., na luty 10*75 m rk., na sierpień-grudż. 
12*40 m rk .—  A n t w e r p i a ,  l ig o  lutego 2 7 7 j frk. 
N o w y  J o r k ,  l ig o  lutego 127* ct. pap., —  w F i ­
l a d e l f i i  12 7a ct. pap. za galonę ( =  2,8 kilogr., 
czyli 3,„ litra). _____________________________

( N A D E S Ł A N E ) .  (328)

W obecnej porze, kiedy n i e ż y t  panuje, jest k w a ś n a  
w o d a  g i e s s h i i b l e r s k a  najulubieńszem i bardzo poszuki- 
wanem lekarstwem; odświeżające drażnienie, które gaz kwas 
węglany wywiera, czyni wodę giesshftblerską wybornym na­
pojem w chorobach przyrządów oddechowych, wzmacnia ona, 
gasi pragnienie, ułatwia wyrzucenie flegmy, łagodzi i usuwa 
kaszel (Opp olzer).  Wedle wskazówki Oppolzera_ znajduje 
woda giesshiiblerska coraz większe zastosowanie także w cho­
robach przyrządów oddechowych. S c o d a ,  B a m b e r g e r ,  
Lobl ,  tudzież specyaliści w chorobach krtani, prof. S c h mi t z -  
l er ,  S t ór k  i S c h r o t t e r  przemawiają za nią a w ogól­
nym szpitalu w Wiedniu znajduje się znana flaszka gieashub- 
lerska obok każdego cierpiącego na piersi. Odkąd T r a u b e  
w Berlinie tak silnie wystąpił za wodą giesshiiblerską w u- 
żywaniu jej w chorobach krtani, znajduje ten najczystszy 
alkaliczny natronowy zdrój, jak go radca dworu L o r c h n e r  
nazywa, także w Niemczech ogólne zastosowań e.

Jako lekarstwo używa się woda giesshiiblerska albo sa­
ma, albo rozcieńczona z mlekiam lub żętycą, po największej 
części w stosunku ‘/3 na %.



PRZEGLĄD POLITYCZNY.
Depesze telegraficzne.

H 7 . y i n  11 lutego. Wczoraj rano rozstrzygniętem 
zostało pytanie względem miejsca odbycia conclave. 
Papież P i u s  IX oprócz bulli, w którćj przyznaje 
kardynałom moc zmienienia przepisów zwyczajo­
wych przy conclave, jeśliby zaszła tego potrzeba, 
zostawił także niejakie iastruk :ye dla conclave. 1 a- 
nież oddał był te instrukcye kord. Simeomemu, 
aby je udzielił kolegium kardynałów w tym przy­
padku, gdyby poruszono myśl zebrania conclave 
nie w Rzymie. W tych instrukcyach wyłożył 1 
pież powody, dla których nie opuścił Rzymu w r. 
1870, i rzekł, że późniejsze wypadki utrwaliły go 
w tern postanowieniu. Do ins rukcyj tych dołączo­
ne są liczne dokumentu a między niemi kilkana­
ście listów od panujących, korespondeucye dyplo­
matyczne, itd. Teraz oddał kard. S i m e o m  in­
strukcye te ś. kolegium a w skutku tego naj- 
bardzićj przeciwni kardynałowie zaniechali dal­
szego oporu i zgodzili się na odbycie conclave 
■w Rzymie. O postanowieniu tem zawiadomiono 
wczoraj wieczór tych kardynałów, którzy nie byli 
obecni na zgromadzeniu. — Pius IX zostavw. dwa

ty, według budżetu z r. 1877 W senacie rozpo­
częły się rozprawy nad iuterpelacyą Sturdzy, kto 
ry zapytywał rząd: czy warunki pokoju i zawie­
szenia broni są mu znane, czy może ich udzielić, 
i czy rząd wyśle swych delegatów na konferencyę. 
Minister spraw zewnętrznych ^ K o g o l n i c z a n o  
oświadcza, że warunki pokoju nie są znane rządo­
wi i mniema, że i innym rządom me są one wiado­
me Prezes ministrów B r a t i a n o  potwierdza, ze 
warunki pokoju są nieznane i mniema, że tylko 
Rosya i Turcya wiedzą o nich. Bratiano mówi, ze 
wojska rosyjskie i rumuńskie obsadziły pozycyt 
pod Ruszczukiem, Widdyniem i Sylistryą, me sto- 

iednak w samśj twierdzy. Bratiano kończy, wzy­
wając do spokoju i rozwagi, aby Rumunia mogła 

konferencyi wystąpić z pewnością siebie, i sta­
nowczością i oświadcza, że Rumunia stara się uzy­
skać przystęp na konferencyę.

testamenta. W pierwszym, który jako Papież wy­
gotował, pozostawia przyszłemu Papieżowi na wy­
datki Stolicy Apostolskićj roczną rentę o /a milio 
nów, oraz roczną zapomogę dla byłych urzędników 
papieskich. W testamencie prywatnym ustanawia 
bratanków swoich jako spadkobierców, zapisuje 
300,000 franków dla ubogich w Rzymie i inne le­
gata naznacza. Dalej zarządził, aby zwłoki jego po 
śmierci jego następcy pochowane były w bazylice 
ś. Wawrzyńca extra muros i naznacz) ł baiazo 
prosty napis na grobowiec swój, który nie ma wię 
cćj kosztować, jak 2000 franków.

R z y m  11 lutego. Wczorajsza kongregacya kar 
dynałów postanowiła odbyć conclave na pierwszem 
piętrze Watykanu. Dziś uchwalonym będzie poizą-  ̂
dek conclave. Zapewniają, że opozycyjni kardyna- skie.g0

CZAS z Czwartku 14 Lutego 1878

Zapowiadają przybycie dwóch 
ckich na pogrzeb Papieża. Na zapytanie repre . .. j  j Petersburgiem jest niezachwia.
tantów państw katolickich co do ceremoniału po- migdzy list z Pocz-
grzebu, Msgr Lusagm miał oświadczyć, że pogr I , dnnosza z Berlina, że w prze-
będzie miał cechę prywatną, wszelako 'vsz^ | T 7a,™ j tveodniu cesarz Wilhelm naradzał się z feld- 
książęta lub reprezentanci m d ó w  w z4 Larszałkfem  Moltke i z ministrem marynarki Sto-

z eskadry kanału La Manche otrzymały telegrafem 
rozkaz wpłynięcia do Gibraltaru, i ckeiiać tam m 
ją 11a instrukcye, które dostaną. W Izbie wyzszej 
oświadczył lord D e r b y ,  że spodziewa się iz 
czwartek flota angielska stanie ulbo w pobliżu 
Konstantynopola albo już tam się zjawi. Wszystkie 
mocarstwa zgadzają się na odbycie konferencyi.

W nińTudział, będą mieli naznaczone miejsca. I 1 j a k i c h  TrzyszłoTy"użyć'w~ra-j Jedyną niezbyt wielką trudność nasuwa wybór
Nic nie zostało jessese w ^ u i .u e i n ,  «  ^  U *  « > " • .  . . K Z d « -

Czynność parlamentarna w Austryi ogranicza się 
„ tej chwili na pełnych posiedzeniach Izby depu­
towanych, w której toczą się jeszcze ciągle rozpra­
wy ogólne nad przedłożeniem o taryfie celnej 
Wczoraj przemawiało znów kilku mówców, lecz 
donioślejszego znaczenia przemówień me było. ao* 
je się, że w ciągu bieżącego tygodnia tylko izoa
deputowanych będzie c z y n n ą ,  wydziały jej zaś me

groźnych na Wschodzie nowycn z a ~  . I c b y ^ s t r z ^ a ł y  "w ysłanie” rekadr swoich, prawdo-
1UU411J    Rosyanie nie t r a c |  c z a s u ,^ ija k  | podobnie d la te g o , że nie otrzymały dotyczące-

osobne pozostawi po sobie rozporządzenia, a n a - J w powia ac l̂ .A L t n n o  w ln io

rała w sobie bulla pośmiertna Piusa IX dotycząca 
conclave. Oddawna chodziły wieści, że Pius IX

;u , 1 taK w JD U lgd L Ji, j a i v .  V V .

których widie u,jrcaM » | "iH li.'  W Izbie ^  p riy riek i
N o r t h c o t e  ryckie przedłożenie dokumentów ty-
czących się Grecyi.

Londyn 13go lutego. Korespondeya dyploma-
   wntnliwnśH że Pius IX lcie zasaay autonomii, k tórą tak szumnie wywie- L  n zaw;era depeszę L o f t u s a  do lorda D e r b y

przesadzone. Nie wszystko co pochodzi- siła Rosya w przedugodnych punktach. Autonomia :Y w której Loftus udziela odpowiedź ks. Go r-
przekazał następcy swojemu to zatem administracya rosyjska podI * z a k o W’a na telegram Derbego z d. 7 b. m„ ty-

a u tono mil" I czący się obsadzenia Czataldży przez Rosy an i od- 
. . . .   a u t o n o ™ M  T n r k ó w  7. linii Czekledża. Gorczakow oświad-

naczelnego za-1 przedstawia do dnia dzisiejszego

8 Siedziba przyszłego księcia Bułgaryi ma być I J na k l o S V T s z y s t k i e °  kwestye tyczące się linii 
i Tfcnsvn wvznacza I , t  miDrl7v włnrl7n.rm ture-

uupuuuuuqj, j ---- - ^
trzeby powszechnego Kościoła

" I ” Petersburga piszą do PS g ? ° p o g t E  Z S S j l
n^iadomość oddawna oczekiwany o zgome p ^  Y tron ks. Edinburgskiego ożemo- ^  { rosyjskiemi> odnosiły się wyłącznie do stron
me wywarłar tutaj silnego wrażenia z:pow°cu ogoi :flk wiadomo, z córką cesarza Aleksandra; - - .
nego zajęcia się sprawą wschodnią. ^Przedok , k L ® j ’tr]owie angielscy mają się już zgadzać z tą '’ { y u  13 M  w  arsenale w Sheerness
tygodniami powstały ^ ^ / “ S a r s ń o s S i  z rzą- myślą, ale królowa nie chce dotąd dać s; v°jef  L czVnają dziś w s z y s c y  robotnicy pracować ponad

onierały się na I zezwolenia. Oczywiście są to tylko__pogłoski ale i J J w i o n o  og/omne siły robocze,

tygodniami powstały nowe nieporozumienia, w 
tek których sędziwy pasterz zerwał stosunki z

deputowanych będzie czynną wyazuuy jyj - o  —  dem resyjskim. 1 batdao być może, że taka lub inna " ‘̂ “ | a b y p n
zbieraia sie w tej chwili zupełnie. W ydział, k tóiyI mmemamu, jakoby (!)rząd rosyjsKi przesiaciowai r --7 j D1.zvjeta zostanie, aby posłużyła za P“
ma zastanów i ć się nad sprawą siły zbrojnej Austryi ściół katolicki w Polsce. Są tu przekonam, ze po- uczynienie za tyle d o - lew ych,
w następnych dziesięcin latach nie odbył jeszcze wiedzie się ż e  znanych przez Anglię zawodów i upokorzeń. Po nnrn '
ani jednego posiedzenia i ma dopiero zebrać się U  następcą Piusa IX. Chcą bowmm dowieść ’ z Serdecznych uściskach między Rosyą a pobitą przez 

„a,, cłnoCTii. zewnętrzna nieco się rozja-1nanstwu me godzi się krzywdzie w tem , co je i T sie możemy równie gorących
bo w uczuciach religijnych, poddanych mą lu r  

państwo winno równą zachować m i a r ę  mięcizy

sCie są to ijiKo y & i I (rodziny zwykłe i   ^
że taka lub inna kombinacya | g J (m j 6  wykoóczenie czterech łodzi dzia­

łowych. Korweta pancerna zbudowana dla mary­
narki tureckićj, będzie dziś spuszczoną z doków i 
nrzewieziona do Sheerness. Poczynione są przygo- 

ą tetoge w Point-fort na Tarninie u-
ró»n,e gorących Pog| obnież »  Portsmontb ptnesżtowtedy gdy sytuacya zewnętrzna nieco się rozja-1 państwu me godzi się Krzywuzm w te:^npriąnńvpb nia Turcyę, doczekać się możemy równie gorących I T T ’ d jip  Podobnież

śni. Inne ważniejsze wydziały — z wyjątkiem wj - j najdroższem, [ US°dZ0̂  nî l 3000 robotników arsenału pracuje ponad zwykłe
godziny. Aby wykończyć jak najśpiesznićj budowędziału reformy podatków -  pokończyły już mniej SWoich i że pań sk u  T ^ S f a r f c i i l A n g l i i i .

więcej swoje prace. R ba deputowanych, ] P obec Przytaczamy powyższe donie- W Rumunii trwa ciągte wzDurzeme i i okrętÓw wojennych, powołano wierną nczoę u u ^ c u
mują niektóre dzienniki, w ciągu g J S  j l ^ P 1 , j ż'e dziennik urzędowy austryackiI przeciw odstąpieniu Besarabii. Twierdzą, iż. Cesaiz rokoj;ników. Morning P.ost pisze: Słychać, że kon-
pnrkipnnip odbywać będzie posiedzenia, tak iz no siema ze względu, ze azien ,.v _ / ___  . P ., . fjn ks. Karola wyraził swojel  nwie narlamentu zamierzała od-codziennie odbywać będzie p o Jd zen ia  tak  i ż . półofieyalnego rosyj- Aleksander w liście do ks. Karola) wyraził swoje serwatywni‘ Bonkow ie parlamentu zamierzają 
snhnt.v snodziewaia sie końca lozpraw ogoinyc  ̂ jmusiał czerpac J P i "ubolewanie z powodu stawionego żądania i o ś w i a d - | n QvV»omn sweero zaufania, leśli ten" I i *    A p . . .  ,

mówić D e r b  e m u  swego zaufania, jeśli ten mesoboty spodziewają się
taryfą celną. Nie doszło nas dziś sprawozdanie skiego źródła

łtnvieC<włoTcy' chdeh'udać^ m ę ^ e  na 'Maltę,**lecz do I zwykle, "gdyż d^śT ano wfpadło w Wiedniu nabo- l ^ ^ ^ - w c z o r a j .  Dziś Presse domyśla s i ę  | Besarabii 
Ł S e  p o d T r i l te m  a tylko sam kard. Man- L J s tw o  za zmarłego Papieża. _ także, że ks. Gorczakow w zasadz,e przyjął koMe-

SKiej USIŁINMUUU w mo ---  ispruwći KGUIClCiiLjj X i
go, który wraz z gwardyami czuwa nad porządkiem, i *Q^ynocześnie z odpowiedzią na interpelacyę w ły p  I Presse

S t ó  pogrzebowa odb8dke  siS nie w M cie le  1 ^ ™ ^ ™  w  sejmfe tym Mszedl w sobotę bar- bnie trudność polityczna. . |przepłynie Dardanolle w p o to b 'e ,  “ . j e n e n | , cofmscla s,e za linię demarkacyjną. Uziś jenerat
. A. a... , °  ... i— Q„vfvriul.-ipi K ardynał! , Vo  :__j wioći.r p.comatnnv uzasadniał! tp. i. i. fleta

cznia wojsko rosyjskie obsadziło Eski-Dżumę, gdzie 
, znalazło straszne spustoszenie. Miasto gorzało na 

•‘ kilku naraz miejscach, a na przedmieściu znaleziono 
200 zabitych kobiet ze śladami pastwienia się. 
Z Eski-Dżumy wojsko postąpiło do Eski-Stambułu 

ii Verbicy; gdy jednak d. 4 lutego nadeszła wiado- 
Wiedeń 12 lutego wieczór (pryw.) Ogólne moś(ó 0 Zawieszeniu broni, wojsko otrzymało rozkaz 

położenie pogorszone. Sądzą, że Anglia_ przemocą 0pUSZCzenja bezzwłocznie Eski-Stambułu i v erbicy

Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu

r m ° r a Ć k E 5 ^ [ S T S S r  ^  angielska nie wpłynęła do W - i e  będą mieli czas zatopić t o g ę  A j g j |  i ^ ^ w  p ^ b y ł  tutąj
M ac Cl os k e y  odpłynął w sobotę z Nowego Jor- oj i u t e r p e l a c y ę ,  zawołał Ernest Simonyi głośno: Dardanelli bo dowódzca turecki me chciał jej wpu- zażądała firmanu dla swojej rosyjskie Petersburg 12go iutego. - r n  ^  -
ku dla przybycia do Rzymu. Zapewniają, że wielu PoĴ iesić Indrassego!“ Prezes Izby me dosłyszał ścić twierdząc, iż niema do tego upoważnienia, jeszcze me nadeszła 'Warunki]pokojowy ro yj L głasza znaną już depeszę J . G o r c z a k o w a  

, .  ■  ,____ i.......„ .{ .„ i  Kariaip na , _i________  aia inrinnir nnfp.m 7. 7.R-1t, , ________  T>A,-fa nanołd (Jawny w tvm Inrzp.r.bodza nieiwotny program uara i są iiû  j |  yj sprawne obsadzenia Konstantyno

Goniec urzędowy

kardynałów zagranicznych wywierać będzie na con­
clave wpływ łagodzący.

R z y m  l ig o  lutego. Foce della Veritii pisze : I ten frazes, skarcił 
Zwłoki Piusa IX będą vre wtorek wieczór złożone posiedzeniu sejmu

tego głosu, przekonawszy się jednak potem z za- Pok’azuje si? zatem, że Porta uznała dawny w tym przechodzą P fw o ta y  I g g r m  « J I d(
pisków stenograficznych, że istotnie Simonyi rzucił w l dzie firman za nieważny a nowego zapewne uważane za me daJ ^ e  się p J I J  ; A ustga

' •’ go za to na poniedziałkowem |  wpływem rad Rosyi nie wydała. Depesze wczo- cydowaną jest popierać swoje żądania. Spodzie^ ją  „Petersburg 13 lutego. Agence russe oświad­
cza, że wiadomość, jakoby gabinet rosyjski propo­
nował to albo owo miasto na konfereneye, jest me-

Zwłoki Piusa IX będą we wtoreu wieezui posieazemu sejmu, a ° rajsze uomosij' u .. ^ Q„„„airo nłr7vmflła rozkaz odwołu- cza, ze wiauumuou,
tymczasowo na tem samem miejscu, gdzie spoczy- U ien ia  w milczeniu, nawet Simonyi mc się m e L istrów ang}eiskich na posiedzeniu parlamentu. ga, że flota/ ^ f ^ a N£ / e“ ała nował to albo owo miasto na konferencyę, jest me-
wają już zwłoki Grzegorza XVI. Zabalsamowane odezwał. Co dalej pocznie Anglia? Czy otrzyma pozwolę- jący ją, a to za radą Niemiec d o lprawdziwą;  gabinet rosyjski ograniczył się tylko na
J ó U n f r i  7łn/onR beda w sobotę w podziemiach! r „Aa rU-D̂  snnd7iPwaia sie w Berlinie przybycia |nio W vnior.ia do cieśnin, czy też użyje w tym celu| W i e d e u  13 lutego (pryw.) JSI. f r .  ™  , objawieniu zdania swego, aby stolice zostały wy-wnetrzności złożone będą w sobotę w podziemiach Lada dzień spodziewają się w Berlinie przybyciaL }e wp}ynięcia do cieśnin, czy też użyje w tym celu W i e d e ń  13 lutego (pryw.J i^. j r  - objawieniu zdania swego at
bazyliki Watykańskiej, gdyż nie chciano zwyczajem k l ks. Bismarka, osobliwie ze względu na gił albo odstąpi od tego zamiaru? Tymczasem, nosi z L o n d y n u V f e f raJ ' k l u ® 0" 6 Pod wz^ dem
. J 1 :JL j „  i i  W inoon tporn  I . . . , __________ ... W n ctirS  nra/ihndniAi I ..  -■____ u  n io  lilpcra 1117 W3.t-1 a  w y b ra n ia n iu  Sie iu rC Y l W prZCpUSZCZeuiu i   » i  1 <ta śś. Wincentego l nterpelacye w pariamencie w kwestyi wschodniej, p0^ ug wozorajszych wiadomości nie ulega już wąt-1 o wzbranuniu się J u r c y i  w 
i A nastazego .- M ór, on sam m a ^ o d p o ^ f  rl^oSci, ?<= S F a T  a śadtói wMoraości z ICotstantyno-
dawnym przenosić ich do kościoła I 4 .o i i s 4 a n t y i i o p o l  12 lutego. W Izbie o- 

świadczył rząd, iż Anglia zaniechała zamiaru wy-
tugalskTi bawarski, tudzież rząd francuski, w y ra - |dnak 4 tej odp0wiedzi oczekiwać można, ch y b a L ocie angielskiej popłynięcia pod Konstantynopol, ma od niedzieli żadnej wiadomości z ayka] słania eskadry’do Konstantynopola, ponieważ Kon-
ziły Watykanowi głęboki żal swój ze śmierci Pm- L  ks; Bismark oznajmi, że dobrze się stało, iż postanowiła zająć wojskowo stolicę Turcyi i że Ce- po a. J a f i l a t t . d o m s i j  L o ^  spokojny, a Porta przeciw temu
sa IX 11 -- V.A nr,P7 fn lulało s i e l i ____ u ____  „minlrnm swoim roznorza-1nale Kaletanskim otrzymała rozRaz uaama się uez pua „ roaPIp onnśp.iło zunełme

R z y m  11 lutego. Osservatore Romano, organ I wojnę
Watykanu, donosi, że conclave s ’ .............
dial.es w Rzymie. Przez sześć ć 
uroczystości pogrzebowe w kości
następnych trzy dni celebrować będzie .. r ~0—  iz,auou u wanuuu.. --------    . - , . iumn ™  . - ._ ...i
bowym obchodzie ś. Kollegium w kaplicy Sykstyń- nycb polskich nie otrzymał wezwania do podpisu R j p 0rtą  i w każdym razie wielkiem dla Anglii tana

O | j r t X  ____  Tolornirnb Oruan I f ___ ;__ j —lado rvAraiVa ornbinetll lorda B ea-1 ■>
skiej.

-n  __ -t t 1_L . — — iP/i/łM/tlin flAłlOS]

I protestowała; wojsko zaś greckie ojmściło zupełnie 
~ issalię. . .

B L o n s t a n t y n o p o l  12 lutego (wprost z miej- 
basza odjechał do Adryanopola. b a a -  
Ł być miauowany drugim pełnomo­

cnikiem w miejsce S a d y k a  baszy. Izba wezwała
l- nych polskich nie otrzymał wezwania do podpisu Rogyą j Portą j w każdym razie wielkiem dla Angin tana.  ̂ . R e u f a  baszę, aby postępowanie swoje jako ko-

tego aktu ułożonego w klubie wiernych. Organ upokorzeniem, doniosłą porażką gabinetu lorda Bea- P a r y ż  13 lutego. Aa EepuWi</Me Fm7ię i minister wojny osobiście usprawiedliwił,
i, nawet partyi liberalnej daje do zrozumienia iz cons(ieida. O porozumieniu się Rosyi z Portą od- radzi Ang]ii) aby pozostawiła Rosy9 .Podzj w>a3 «  Rardz0 wielu wychodźców udaje się do Egiptu. 
a I interpelacya ułożoną została za wiedzą 1 wolą kan-1 kjera dziś przez Ateny z Konstantynopola Polit. I wj asne ZWycięstwa, 1 me dała się porwać do za _________ ____________ ____

ckich przybędzie na P°g "el p rozp0- czej o uzyskanie dla kanclerza wotum zaufania za dnocześnie z preliminarzami pokoju 1 rozejmu za- spodziewająC się, że mądrość 1 umiarkowanie rzą- Renta papierowa 62 9 0 . - Renta srebrns
R z y m  11 luteS°> r̂ a^ Łan^ n°a^  Pa. jego politykę pokojową, która odpowiada większo- warto oddzieiny trak ta t turecko-rosyjski, który sta- dów zapobieży zawikłamom. errlfi. -  Renta złota 73‘80 -  Losy z r. 186d

częły się roboty miirarskie w W atyka , y pariamentu i niby opinii publicznej. nowi 0 wielu ważnych sprawach, jakie wedle po- |» a r y /  j 3 lutego. Według wiadomości ™de- n ( ) .5 0  _  Akcye Banku Narodowego 790 — —
pobiedz wszdtaej w c t -  Jenerał Cialdini przybyły do Berlina z notyfika- stanowień tej umowy usunięte zostaną z pod wszel- ^ J  \  K o n s t a n t y n o p o l a  do A t  e n, .żąda a kred towJ0 2 2 0 _ .  _  Londyn 119 20
nał I cyą wstąpienia na tron króla Humberto, jest przyj- kiego wpływu mocarstw europejskich. Anglia upoważnienia od Porty do wpłynięcia floty L J TQ 10 4  5 0 . -  Napoleony 9 5 4 % . - - Lombardy
clave. Stan O. Se § P »  , mowany u dworu z wielkiem odznaczeniem. stanowieniami odnoszącemi się do przyszłego sto I angielskiej do Bosforu. Porta odmówiła stanowczo 76 50 _  Loay z roku 1864 138 —. — Akcje

R x y m  12 lutego. Na liczne zapjtania dwoio v I W()b}ec doniesienia Osservatore Romano, że kardy-1 sunku Porty do Rosyi, znajduje się 1 to mocą kto- . z oziła bombardowaniem floty angielskiej, gdy- kolei Karola Ludwika 24125. — Akcye kolei 
a S K E T t  .d b e d i t  Sie nalowie postanowili odbyć c » « to e  w Watykanie, ,-ego cs8ść by ta  usiłowała wymusić s i ł ,  p m ja sd  prses D at- b ^ j ^ e m o . i e c k l t j  1 2 0 -  - ^A io y ó  W e .

K w i k . W i e d e ń  13go lutego godz. 2 m. 30

A n g lo -B a n k  92--oświadczyć, że d. 16, 17, 18go b. m. odbędzies s i ę r ataJy ewJ eszcie rozgłaszane wieści o sporach i wa- stanie Rosyi, jako częściowe um orzen iew y n ag rc-|d^nele. ' (węg. półn. wschód. 108-
w kaplicy sykstynskiej pogrzeb Piusa I _ Pni śnia.ch w św. kolegium. Kardynał camerlengo miał I dZenia kosztów wojennych. Dla odbioru okrę I R  m  |2go  lutego. Według dzienika Libertci I Obligacye indemn. gałic. 85 80._— Losy prem. 
prywatną, a więc ci, którzy na mm będą< q zawiadomić rz%dy> ze postanowienie odbycia tureckich znajduje się już w Rumeln 1,800 1 I rozkaz kardynała camerlengo, aby powozy papie-1wę(?ierskie 76 25 — Akcye kolei Kcsiycko-Bog.
wezmą udział w pogrzebie Papieża w charakterze I Y ^ Papieża w Watykanie, nie może stanowić skjch majtków, oraz odpowiednia liczba ?fic®ldvJ; kie OCZVSZCZOno, spraw ił wrażenie w Watykanie; 102  7 5  _  Akcye kolei półn. zach. austr. 108 — 
prywatnym. K a r d y n a ł  kamerlengo polecił oś iad'  żad o preiudikatu co do kwestyi rzymskiej 1 w  oddzielnym tym traktacie znajduje się tak?e I idywany bowjem jest taki przypadek, że no- g«; Listy zast. hipoteczne 89 2o. — Marki 58 85
czyć rządom katolickim, ze z powodu zebrania się | tanog.gka gtolic Apostolskiej wobec rządu wło- punkt  odnoszący się do ewentualnego odstąpienia P Y Y zechce pokazać się publicznie. Ruble j25 50 -  6 %  Listy zast. galic. Zakładu
conclave w Rzymie żadna1 ze»sp»w  kotoelnych q Niemogło to ulegać wątpliwości, bo skoro I części Dobruczy Rumunii. Nareszcie korespondent I J)cv^ zj ^  D auy Telegraph, jakoby kardynałowie L -ed y t. Ziem. 87-25 
nie może być przesądzana. Kandynałowie^ zb:lorą się ^  pozogtaj w Watykanie, a nieuznał zaboru I nasz donosi nam o mającem bezzwłocznie nastą-1 _ P , . -----, . , A «707aiV!. mvśl n o -1
l8go b. m., t. j. w poniedziałek wieczór na eon- Rias • nastepca może być obranym w W a-L jć  wkroczeniu oddziałów wojsk rosyjskich do 
clave. D. 19go rano rozpoczną się modlitwy 1 za- Y’ , JCQg w cale% e wpływa na zmianę stanowi- stantynopola.“ Jak j u ż  wiadomo, dalsze układy

Kon-
pro-

szony będzie światu katolickiemu z wielkiego bal 
konu bazyliki Watykańskiej trowej. ■ Organa rosyjskie twierdzą, że stan rzeczy w Ca 

Rzymie i z a c i ą -  rogrodzie nie wymaga wPj7oni^ ’a Tn̂ i e n n e hP a r y *  l i  lutego. Pogrzeb Klaudyusza Be r -  Rząd włoski wzmocnił załogi w Rzymie 1 ^  -  doniesieniach
n u r d a  «dbedaie kosntem państwa. L i t t r ć | g n ^ s i . m e „  Jtra i/ wloskiej posła niemieckiego ks. ^  “ oniesieni. te

stoi pod kolumnadą straż papieska i szwajcarzy |  s ta jąw _ _ sp rzeczn o śc i^  rapoi j  ^
przy wejściu do Watykanu.

ciężko zachorował.
W e r s a l  11 lutego. Izba przystąpiła dziś do 

obrad nad budżetem marynarki. Minister mary 
narki, admirał P o t h u a u  obstawał za konieczno­
ścią utrzymania marynarki na wysokim stopniu. 
Dopóki państwa sąsiedzkie posiadać będą okręty 
pancerne, zbrojne w potężną artyleryę, trzeba im 
dorównywać. Torpedy, których skutki są przesa­
dzone, nie mogą być również zaniedbane. Należy 
baczyć na utrzymanie materyału w takim stanie

[zagranicznych, mianowicie p. Layarda, ale wraz

30 głosami przeciw 10 odrzucili wszelką myśl po­
godzenia się z rządem, jest czystym wymysłem. 
Kwestya ta należy do papieża. Dziś jest także wiel- 
ki natłok do kościoła Sgo Piotra. Pochowanie zwłok 
odłożono do ju tra wieczór. Skrutynium w conclave\ 
odbędzie się w kaplicy sykstynskiej. Kardynałowie 
Simor, Michajłowicz, Kutschker i Schwarzenberg | 
już tu przybyli.

L o n d y n  13 lutego. Cztery okręty pancerne]

U sp o so b ien ie  g ie łd y :  stałe.

b e d a k t o b  o d p o w i e d z i a l n y  i  w y d a w c a  

Antoni Elobukoteaki.

----

aby m arynarka _ znalazła się w potrzebie gotową :dark!l niemiecku

m o a s rd fB ty l
BŁimBtów, 13 Lutego, 

itaboi papier, rosyjski . 
łiubel srebrny obrączkowy

(m 100 sstnte)
,1 1 11

Dukat holenderski ważnydo zbrojnego działania 
L o n d y n  11 lutego. Dodatek nadzwyczajny do Dukat austryacki 

D aily Telegraph zamieszcza telegram z P e r  a | Napoleondor 
z d. 10 wieczór, donoszący, że Porta na tćj zasa 
dzie wzbraniała się dać firman z pozwoleniem przy

PóKmperyał ,,
20-markówka niem, ważna 
Srebro anstryackie {t a  1 słr.)

, 100 
1 
1

1 1
1 
1

bycia floty angielskiój pod Konstantynopol, gdyż kupony austr. srebr. pJatne . (sb 100 st)
z udzieleniem tego pozwolenia wojska rosyjskie Listy sąsiavme i obllgi:
obsadziłyby prawdopodobnie Konstantynopol. In- 5$  poćyesk^ krajowa galicyjska
nych doniesień w tćj rzeczy nie ma dotąd. Obligacye indemnizaoyjno galic.

- - ta v. . 1 W furty z ant. Tow. kredyt ziem. , -ć
Petersburg; 11 lutego. Dziś na przyjęcie j ^  liaty zaBt_ xow. kredyt._ ziem. I g g  

, ../i- t__ de 1 l i s t y  hipoteczne banku hipot. (
6y l  listy dłużne galic. zakł. włość.
5*/8 bety zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot, 

za 36 lat, srebrem za 100 zł. w. a.

hr.
t l

nadzwyczajnego posła króla włoskiego 
L a u n a y  odbył się wielki obiad u dworu.— Dzień
niki rosyjskie wątpią, aby wysłanie floty angiel ^  ^  B„ ulvut ™  ...............
skićj na Bosfor miało wyłącznie na celu obronę ] 3?( iiaty zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot.

za 36 lat, banknot, za 100 zł. w. a.Anglików. . . ----------- , „  , . .
P e t e r  s b u r c  11 lutego. Aaence russe pisze: i t y  listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot.

Powód przytoczony na wytłómaczenie wysłania flo-L  . .. za 18 lat- bunknot za iOO ^ .  ą.
ty angielskiój do Konstantynopola, nie jest szcze

7y l  listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot, 
za 20 lat, banknot, za 100 zł. w. a.

płacą

a?os.a
1 1

II

so. oO "8
ry, gdy doniesienia ‘ z d. 8 b. m. poselstwa niemie- bankugal. d. h. i p. w Krak. (za 100^)
ckiego w Konstantynopolu mówiły, że bezpieczeń­
stwu chrześcian w żaden sposób nic nie zagrąża; 
obsadzenie wojskiem rosyjskiem punktów naznaczo­
nych w rozejmie odbywa się jak przepisano, a 
wszelkie pogłoski o nadużyciach podczas wykona­
nia rozejmu są zupełnie zmyślone.

B u k a r e s z t  11 lutego. Izba upoważniła rząd 
do załatwienia bieżących rachunków na miesiąc lu-

t /  listy’zastawne król. Pol. ser. I (za 100 r.) 
4y l  lisby zastawne król. Pol. ser. II (za 100 r.) 
5^ listy zastawne król. Polskiego 
t f / i  listy likwidao. król. Polskiego jza ruo r. i

Altcye kolejowe i bankowo:
Akoye kolei Karola Ludwika po złr. 200

„ „  Lwowsko-Czerniow. B ,  200
» hipot we Lwowie wpł. 200 zł. „ „ 200
*  banku gal. dla tu i przem. w Krak. .  200

123 50 
1 70 

£8 50 
5 58 
5 58 
9 50 
9 65

104 -  
103 —

38 -
85 60 
78 —
84 —
88 -  

93 —

93 —

86 -  

88 50

94 50
60 -Vs.
97 " I97 — £  
96 50.0
85 - £

239 — 
118 —

80 ~

Łjdąjg

125*50 
1 90 

59 75 
5 78 
5 78 
9 75 
9 90

106 — 
105 —

Losy krajowe:
Lcay miasta Krakowa 
Losy m. Stanisławowa

87 60
80 -  
85 50 
89 75 
96 -

96 —

88 50 

93 —

97 50
so - a— — o _J4
98 5 0 2  

87 — 2

243 — 
122  —

100 —

W i e d e ń  12 Lutego.
M  ziedn. dług państw, bank 

> » u srebr,
* Obligao. ind. niż. Austr.
, „ .. czeskie
..................... węgierskie

: ;; C S .
„ siedmiogr.

5)d węgierska pożyczka kol. 
(po 300 frank.) 120 *łr.

Listy sastewme:
Banku naród, listy •

4 „ galicyjskie . . . .

ilio.' zakł. kred. włośo.6 u 
6 „
7 11 11
8 u u
5ł/t sr. „ ,1
5?< węgierskie listy 
5 „ zakł. kred. austr.. . 
5 „ zakł. kr. ziem austr. .

spłacał, w 33 latach . 
5 „ Domen, paóst. 120 złr. 

Banku gal. hipot.
Potyczki loteryjne:

Losy pożycz, z roku 1839
. u l 854
» >1 1860

losów pożyczki austr. 
państw, z r. 1860 

Losy pożyczki z r. 1864

płacą żądają
I

14 50 
21 -

16 -  
93 ~

63 30 
66 60 

104 -  
102 50 
78 60
86 2u 
82 60 
76 50

63 50 
66 80 

104 50 
103 -  

79 - -  
86 75 
83 10 
77 -

99 - 99 50

98 75 
78 -  
84 50

6 90 -
5 96 -
6 87 25

98 90 
78 76 
85 -  
94 -  
92 -  
9 / -

21
 

2
 

S
I 

1

77 -  
105 -

89 65 
141 5 
89 50

90 10 
142 -  

89 75

302 -  
108 -■ 
111 -

304 — 
109 — 
111 75

120 5 
138 -  

.||T C  -

121 50 
138 50 

76 50

kredytowe . . ■
żeglugi parowej n» 
Dunaju . . . .  
księcia Saim . •

„ Pąlffy • .
Klary . . 

hr. St. Genois . . 
miasta Budy . ■ 
Windisohgraetz . 
hr. Waldstain . . 
hr. Keglevioh . . 
Rudolfa , . . •
tureckie 400-frank,

Akcye bankowe i przem.
Janku naród, austryao, , 
Zakładu kredytowego . . 
Żeglugi parów, na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda 

rządowej fr. a. . . 
zachód, c. Elżbiety . 
Południowej . . • 
Galicyjskiej. . . .
Czemiowieokiej . . 
Albrechta . . . .  
węg. północ.-wsohod. 
ks. Rudolfa 200 zł. sr. 
Alfóldsko-Fiumaóflk. 
Koszycko-Bogumił. . 
Siedmiogrodzkiej 
Cisańskiej . . . .

„ austryack. półn.-zaoh. 
„ Franciszka Józefa . 

Banku anglo-austryaokiego 
Zakładu kredytowego węg.

płaoą żądają
24 - 25 ~  I

161 50 162 -

S5 - 95 50
38 25 38 75
98 - 28 50
99 50 30 50
29 50 30 50
29 — 29 50
25 50 26 •
23 - 24 -
13 50 14 ~
13 60 14 -
14 50 14 76

787 - 790
221 58 221 75
362 — 364 -

1977 1982
256 50 257 —
162 - 162 50

76 25 76 75
243 - 243 50
120 75 121 -

110 — 111 -
115 50 116 -
112 - 112 50
101 - 103 -
100 — 102 —
165 ~ 167 -

i — —  —
107 - 108 -
128 6C 129 -

95 - 95 50
205 25 205 50

0 - 0 -
i|| — — — —

i przem. w Krakowie 
.  krajowego galioyjak.

we Lwowie . . *
,  wiedeńskiego dla 0- 

brotu płodów . . .
,  galic. hipoteoznego .
,  dla obrotu ogólnego

Obligi pierwszeństwa: j

90 —

97 -

iń.
państwowej 
Emisya z r. 1867 .

. południowej 500 fr.
Bony 1875-1876 6 *

. pół.o.Fer.l00złr.m .k.
.  100 złr. wa.

, B „ w srebr. 5̂ 4
, połud. półn. niem. 5

za 100 złr. w. a. .
5s< w srebrze . .

, gal. Kar. Lud. 300 złr, 
w srebr. 5sś za 100 złr. 
Emisya U. . ; •
Lwowsko-Czerniow, 
300 złr. (w sr. 5?4 zalOO 
Emisya z r. 1867 .

, Siedmiog. 200 złr. w. a.
’ ks.Rudolfa300 złr. w.a.

w sreb. 5y t  za 100 złr. 
Austr. Lloyd 100 złr. m. k. 
Tow. pragskie przem. żel. 

po 300 złr. . • •

Wakaty:

Cm rskie korony . • •
dukat aa

72 60 
155 60 
149 -  
111 75

100 
96 

H05 50

88  -

100 —  

99 -

77 50
77 25
66  -

78 25

89 60

5 63 
15 63

97 50

Napoleondory _ ■. • ‘
Suweryny angielskie . 
Imperyały rosyjskie .
Srebro ..........................
Srebro, kupony . . . .  
Bank. pań. Niemiec, aa 100 sa. 
Rubel pap.........................

72 75
156 50

112 25

100 25 
98 

106 -

89 -

100 50 
99 50

78 -
77 75
66 50

78 50

91 -

5 65 
5 65

b w ś w  12 lutego.

Dukat holenderski . . • 
oesarski . . . .  

Fónmperyał rosyjski . . 
Rubel srebrny rosyjski .

papierowy . • • 
Marki (100)
Listy zast. Tow. kr. gal. 6j*

* Banku \ipoteoz. 
Obligi indemn. bezkupon. 
Akcye kolei gal. K  L- bez k.

„ Lwow.-Czem. 
Banku hipot. gal.

W u n * w l  II  A1*-
Listy zastawne le j seryi , 

„ 2ej seryi 
kupon .

,  u nowe
kupon .

„ likwidaoyjne . .
Kupon . 

Kolej warszawtóo-wiedeż.

płaoą
09 52 
U  93 
09 76

104 30

58 65 
1 25

5 52 5 60
6 54 5 62
9 62 9 82
1 77 1 87
1 25 1 27

58 — 69 —

84 35 85 15
78 60 79 40
89 50 90 30
86 20 87 —

242 50 245 —
120 — 122 50
240 — 243 —

żfdajg 
09 53 
11 98 
09 79

1G4 50

58 75 
1 26"

rub.| kop.

Rosyj. pożyczka preffi. 1864r.
-  126©«'

99 75 
99 75 

0541/, 
97 25 

068V.
86 05

078V,

234 -  
234 -

rub.|kop.

97 55 

86 35

55



@ ■ € > 0 0 * o a
We wszystkich księgarniach 
krakowskich oraz w Admini- 
stracyi „Czasu“ jest do naby­

cia książka:

Kilka rysów  z żyw ota  
i pontyfikatu Piusa II.

skreślił
Z. L. kr. D ę b i c k i .

Cena 1 złr. 25 cent.
(385-1-3;

P o d z ię k o w a n ie !!
Straż ogniowa ochotnicza Myślenicka 0- 

świadcza wszystkim Szanownym gościom pu­
bliczne podziękowanie za udział i liczne zgro­
madzenie na balu w dniu 2 lutego r. b. na 
korzyść straży ogniowej odbytym.

Myślenice d. 7 lutego 1878 r. (425)

Parę worków
feoniczu szwedzkiego do sie­
w u  jest w Krakowie przy ul. Floryańskiej 
L. 336 I. piętro do sprzedania. (384-1-2)

Hządca liczący lat 30, 
zaopatrzony w 
najchlubniejsze 

świadectwa 10-letniej gorliwej i su­
miennej pracy, poszukuje od S. Jana 
b. r. umieszczenia nawet jako ekonom. 
Adres: Kraków W. P. 29, poste rest.

(421-l-o)

D w a pokoje
na 1 piętrze, stosowne na biuro lub kancelaryę, są 
do wynajęcia obok litografii OT. Salba, ulica 
E ó ż a n n a  Nr. 413. (423-1-3)

Agronoi
zarazem gorzelany, z chlubnemi s'wiadectwami, po­
szukuje posady od Wielkiej nocy lub św. Jana 
Bliższa wiadomość w biurze kom. informacyjnym 
W ł. JtaC Torshleso przy ulicy F l o r y  a ń ­
s k i e j  Nr. 325. (426-1-3)

przy ulicy F l o r y a ń s k i e j  pod 
Nr. 345/6 od d. Igo kwietnia b. r. 
d© w yn ajęcia . (388-1-3)

Nasienia koniczyny 
czerwonej

ze zbioru 1877 r., zupełnie czystej, 
zdrowej i od kanianki wolnej, jest 
k ilk a n a śc ie  cetnarów metrycznych 
(100 kilogramów) po cenie 50 złr. 
w. a. loco N I Z I N Y  przez Mielec,
poczta Gawłuszowice, na sprzedaż.

(424-1-2)

W Ksieoarni J. A. Pelara
W RZESZOWIE

wakuje miejsce dla p r a k t y k a n ­
t a .  Interesowani zgłosić się zechcą 
tamże listami opłaconemi. (386-1-3)

Bardzo znaczny i stary handel win
w  B ord eau x ,

szczególniej także w Polsce, Rosyi i Austryi 
słynny, p o s z u k n j e  a u a stęp a tw g a  w
P o z n a n i u  (w Prusiech) i okolicy celem 
rozprzedaży win w kołach obywatelskich i 
arystokratycznych. Osoba, która rozporzą­
dza znaczną liczbę kupujących i  może ją  
zachęcić do zakupywania zapasu u  tej f ir ­
my, otrzymuje od tegoż handlu oprócz pro­
w iz ji  roczną stała pensyę 4SOO O  f r a n ­
k ó w .  — Oferty w języku francuskim Bor­
d e a u x  poste restante X X X  F l i s  
F r e r e s .  (325-1-2)

Sprzedaż machin
używanych w bardzo dobrym stanie, tak mo­
torów jak machin rękodzielniczych, trans- 
misyj, pasów i t. p. Skład trieurów, cylin­
drów, młynków ręcznych, te ostatnie dla u- 
żytku gospodarczego i domowego, szczegól­
niej polecenia godne, lekkie w ruehu, tanie, 
wielkiej działalności. (322-1-2)

Listy należy adresować „ M a c h l n e i i -  
b a l l e  W i e n ,  Radetzkystrasse Nr. 17.

Towarzystwo Zaliczkowe w Krakowie
„Spółka zarejestrowana z nieogran. odpowiedzialnością*4

ulica  S. Jan a  Hr. 3 0 5 ,
a) eskontnje w e k s l e  swoich Członków,

przyjmuje od Członków Towarzystwa, jakoteż od korporacyj, stowarzyszeń 
i innych osób prywatnych, nie należących do Towarzystwa, wszelkie wkładki 
w gotówce na rachunek bieżący jako oszczędność i na takowe wydaje ksią­
żeczki wkładkowe. Od kwot złożonych oblicza procent od daty ich uloko 
wania aż do daty podniesienia, a mianowicie:
1) z trzechmiesięcznem wypowiedzeniem b i e d m  od sta rocznie,
2) z krótszem wypowiedzeniem S asesć  od sta rocznie. (387-1-8)

K a s a  T o w a r z y s t w a  z w r a c a  w k ł a d k i :
od d. 29 listopada 1877 r. na sześć procent lokowane, a mianowicie 

do 200 złr. w. a. bez wypowiedzenia, 
od 200 złr. do 500 złr. za 10-dniowem wypowiedzeniem,

CZAS t  Czwartku 14 Lutego 1878.

B I Ł A I §
Kasy Oszczędności v  Wadowicach

* J  9 /  ---------------- 7077 „

-STAN CZTNNT:
Gotówka w k a s i e .............................złr. 6,071 c. 225
Zaliczki na zastaw papierów publi­

cznych  .........................  17,329 » 99
Weksle eskontowane . . . . . .  s 56,125 ,  —
Pożyczki na h ip o te k i .......................„ 2,735 ,  —
Pożyczki na skrypta instytucyom

i g m in o m ...................................... n 4,300 „ —
Wartość mebli i przyrządów . . „ 279 „ 77
Pierwotne koszta założenia biura po 

umorzeniu 25jś . . . . . .  „ 120 „ 86
Koszta ostemplowania ksiąg (w kwe-
„ ? W .  •  .......................................   23 „ 40
Zaliczki na p ł a c ę .......................... „ 60 „ —
W artość pozostałych druków . . „ 19 „ 27
Rachunek ró ż n y c h ..........................H 8 „ 93
Pokrycie funduszu rezerwowego . 256 ” 85

z d. 31 grudnia 1877 r.

87,330 „ 295
(417)

STAN BIERNY:
Wkładki łącznie z odsetkami ska-

p ita liz o w a n e m i.......................... złr. 84,493 c. 51
Zaliczka na administracyę udzielo­

na przez wydział powiatowy Wa­
dowicki w roku 1876 . > . . „ 765 „ ■—

Odsetki pobrane na r. 1878 
Od zaliczek na papiery złr. 123-23 
Od weksli eskontowanych „ 609 23 
Od skryptów . . . . .  29 63 „ 762 „ OD
Należytości stemplowe do opłace­

nia ...............................................
Fundusz rezerwowy . złr. 243-31 
Odsetki narosłe za r. 1877 „ 13-54 „ 256 „ 85
Zysk przeznaczony do funduszu re­

zerwowego ..........................   .

65

1,050 .  19
87,330 „ 295

S S y y c k c ja .

500 W w 1,000 „ n 15 w
1,000 w « 2,000 „ « 30 n w
2,000 w w 3,000 „ M 40
3,000 6,000 „ 51 60 11 »
6,000 11 10,0(10 „ 11 75 11

tak dalej stosownie do wysokości złożonych kwot.
Kraków dnia 12 lutego 1878 r,

Dyrektor: Kanyer:
Józef Kiciński. E dw ard  Szpicberg.

Kontrolor: 
Ignacy Nowicki.

Ulema nie lep szego
do B B a  i

u t r z y m a n i a
porostu

jak dobrze znana i słynna, przez 
znakomitych lekarzy badana, od­
znaczająca się bardzo  
ś w i e t n e  mi  skutkami,

w z m o c n i e n i a
włosów na słowie

przez Jego Cesarsko kró­
lewską Apostolską Rość 
Cesarza wyłącznie uprzy­
wilejowana " (29-14-20)

kędzierzawiąca pomada rezedowa.
Przy regnlarnem użyciu okrywają się nawet cał­
kiem łyse miejsca na głowie liujnym 
włosem; szpakowate 1 rude włosy dosta­
ją  ciemną barwę; pomada ta wzmacnia po­
rost włosów w cudowny sposób, usuwa 
wszelkiego rodzaju tworzenie się łupieżu w 
przeciągu kilku dni zupełnie, przeszka­
dza wypadaniu włosów w najkrótszym 
czasie całkowicie 1 nazawsze, nadaje 
włosom naturalny połysk, które staja się

kędzlerz&weml
1 obroni je przed osiwieniem aż do pó­

źnego wieku.
Z powodu nadzwyczaj miłego zapachu i gustownego słoika tworzy prócz tego ozdobę każdego

zgrabnego stolika toaletowego.
Cena słoika z opisem użycia (w 7 językach) tylko złr. 1*50, pocztą złr. 1*00.

Odprzedający otrzymają znaczną zniżkę.
Fabryka i  centralny skład rozsyłkowy hurtownie i częściowo

TT A T ł O T i  P O L T  sk~a4  P6rfmn> Właściciel kilku c. k. przywilejów w Wiedniu, VIII. 
i l i l l t u u  A v L i l )  Bezirk, Josefstadt, Piaristengasse Nr. 14 we własnym domu, dokąd 
należy adresować wszelkie zamówienia i gdzie zamówienia z prowincji za nadesłaniem gotówki 

lub zaliczką pocztową najszybciej wykonane.

GŁÓWNY SKŁAD DLA KRAKOWA
r jedynie i wyłącznie u pana

J o z e f a  J a h n a  N a s t ę p c y
handel galanteryjny w Krakowie.

Ich suche leistungsfahige

CmcI reldefirm eii
filr  Baiern zu vertreten. Beste Refferen- 
zen stehen zu Diensten. (324)

David Wlnrelter In Mfinchen,

P o s a d z k i .
Dębowe również fornirowe parkiety tak 

pod względem gatunku jak zestawienia nad­
zwyczajnie piękne, następnie tak zwane 
cugdU slkft dostarczam za poręczeniem 
Buchego drzewa nader tanio. Również przyj­
muję na siebie wyłożenie przez najlepszych 
robotników i bardzo tanio. (184 8-10) 

Maurycy liftu greek 
w Krakowie na Stradomiu pod L. 14 

_______ w domu p. Golińskiej.

Niezbędna w każdej rodzinie
Polni®. - węgierska kawa pożywna 1 zdrowia.

Jako uznany środek pożywny dla słabowitych dzieci, dla dorosłych po wyniszczających choro­
bach wzmacniający; następnie przeciw zołzowatym wysypkom, bladaczce, dysentery!, 
kwasom żołądka, nieżytom żołądka, tudzież we wszelkich chorobach szyi jsko 
środek ochronny przeciw zapaleniu i dipliteritis z najlepszym skutkiem używany.

Paczka 90 en t, mała 50 cnt.__________________    (235-5-10)

Dla olerpląoyoh na piersi I płnoa. "W
Dr. med. Ftyfeissa Wyciąg ziołowy ze Spiskich Karpat

*1 flnnrrlm rr n n »_i.

Cukierki
1 flaszka z opisem użycia 75 cnt.

.. Herbata1 S S it? -
Od dziesięciu la t z najlepszym skutkiem używane przeciw k a s z l o w i ,  n i e ż y t o w i ,  c h r y p c e ,  

k o k l u s z o w i ,  g r y p i e ,  a s t m i e ,  c i ę ż k i e m u  o d d y c h a n i u ,  k o l k o m ,  b r o n c h i t i s ,  z a p a l e ­
n i o m  p ł u c  i t. d.

Prawdziwe do nabycia u wynalazcy samego Józefo Payhissa aptek, w T e m e s z w a r z e ;  
w B u d a p e s z c i e  u Józefa Tttrttka, apt ,  Konigsgasse Nr. 7 ; w Krakowie u A. Siedlec­
kiego apt.; we L w o w i e  u SK. Ruckera apt.; w N o w y m  S ą c z u  u Kosterkiewicza spadk.

BA ID A K  E L E K T B O -B G D fC M Y
Wynalazek, opatrzony przywilejem 15-letnim, braci MARIE lekarzy przy ulicy d e  1’A c h r e  

s e c 9 44, w Paryżu, leczy zupełoie ruptury, Podziśdzień bandaże były aparatami podtrzymującemi 
rupturę; lekarze Marie rozwiązali trudne zadanie jednoczesnego podtrzymywania i leczenia raptur, przy 
pomocy e l e h t r o - m e d y e z n e g o  bandaża, który ściska nerwy, wzmacnia takowe bez wstrząśnięć 
i bólu, i leczy rupturę w bardzo krótkim czasie. — Sposób używania dołączony.

Dostać można w K r a k o w i e  w aptekach pp. Trauczyńskiego i W. Redyka. (313-3-24)

PROMESY
na cale ■MB

1864  lo sy  państw ow e.
Tylko sir. 4  i stempel.

C iągnienie Już dnia 1 m a r c a ! ‘S i
fiłówna wygrana złr. 200,000!!!

g ł r » J S O s O O O ^ l & ę O O O e  1 0 , 0 0 0  i t d .

5 0  c .  Ł  osy HfledeńsMeJ Łoteryl OobroczyimeJ.
—B | Główna wygrana lO O O  d llk & R Ó w !

i > 9 0 0  wspaniałych p o b o c z n y c h  w y g r a n y c h  ogólnej wartości z ł r .  6 0 , 0 0 0 .
Ciągnienie 5  m a r c u  1 S 7 8  r .

- r  Ma p l ę c  l o s ó w  J e d e n  l o s  d a r m o .  3 — 
W e c h s i e r g e s c h a f t

ter Administration des MERCUR Wisi, Wolseiile Ir. 13.
Ch. Cobn. (323-2-8)

Medal w Paryżu

SfROP i  PASTA Doktora ZED 
11a K o d e in ie  i  Balsamie tolutari-  A 

shim, przeciw Zapaleniu kana-j 
lów  o d d e c h o w y c h , k o k l u - i  
k . ązqy?ii nieżytowi ha- 

w  K r a k o w i e  w  a p t e k .  PP. Trauczyńskiego i Redyka, 
we L w o w i e  w aptece P. Mikolascha.
■w P o z n a n i u  u  Dra Mankiewicza, w C z e r n i o w c a c h  u P. Golichowskiego.

(311-2-12)____________

SSS
H
M
%

E A Y A R D &  B L A i l i
przeciw gośćcowi, nieżytom, bólom, 
ranom, nagniotkom, oparzeniom itd. 
Skład centralny w P a r y ż u ,  na ulicy 
Neuve St. Merri, 40 i we wszystkich 
aptekach. , 97-47 -

B E

H f zarazern cukiernik, po- 
l^ b u ivA S C l’A Ma szukaje umieszczenia.— 
Łaskawe oferty pod lit. IP.. M.. poste re­
stante K r a k ó w .  (342-3-3)

ZATWARDZENIU
obiega si§ i l ecs j r . jpms  plfda

Pigifiek roślinnych E M M .
Prsspisywau* prasz lekarzy francuskich i sagifs- 

liczuyoh od lat 30-tn zawsze s wialkicm puwodza- 
ń*m ; ponieważ składają się wyłącznic i  roślin, 
liceprawują rznięcia ani kolek i mogą lię używać 
Ako środek orzorwisjący, oczyszczający krew lub 
sprawujący przeczyszczenie. Metod* użyci* w pol­
skim języku. Wymagać należy, aby pigułki Caurain* 
snajdowały się w pudełeczkach kartonowych, wło- 
ionych w pudełka blaszana i a,by na każdćj pigułce 
—.-j—i napjs ©sasawssSŚ.

sptece Pa Dohaut, rue St. Quentin 24.
amjdow*! się napis ©asawssas®.

W Paryżu w aptece Pa Dohaut, n 
Dostać można w Krakowie w aptece p. J. T ran 

ssyńskiego i w aptece W. Redyka, - -  w* Lwowie 
* aptekach pp. F. Mikolascha i Z. Ruckcra,— w Po- 
maniu w aptece Dr* SSankiewioza, — w Brodach 
w aptece p. M. Kuilaka i Francos*, — w Czemiow 
sfcch w apteoe p. Golichowskiego. (94 91 )

Ssybfeą i p e w n ą  pom oc zmajdą

cierpiący na płuca!
jak : w gruźlicy, w rozpoczętej tudzież w pierwszych początkach tejże, w chronicznym 
nieżycie płac, wszelkiego rodzaju haszlu, tudzież wszelkich wyniszczających cho­
robach, które często tworzą zwiastuny gruźlicy, jak zołzach ciała itd. następni e 

przychodzący do zdrowia przez

ly r u p  wapienno - żelazlsty
z  podfosfor&im wapna

aptekarza <4. H e r l m b u e g ®  w Wiedniu
zbadany i polecony ogólnie przez słynnych lekarzy wiedeńskich.

Syrup wapienno-żelazisty Jest wedle dotychczasowych doświadczeń 
Jedynym racjonalnym środkiem leczniczym w gruźlicy. Doprowadza on 
ustrojowi cierpiących na gruźlicę fosforowej, wapiennej i żelazistsj soli, której im brakuje, po­
mnaża tworzenie się krwi, podnosi apetyt i czynność ożywczą ciała i wzmacnia przezto cały 
organizm. Wskutek tego nikną po krótkiem używaniu syropu wapienno - żelazistego 
nocne osłabiające poty, rozpuszczeniem śliza ustaje męczący kaszel a przez czę­
ściowe os&dzenie się wapna w guzełkach sprowadzone zostaje tychże zwapnienie (leczenie) a tym 
sposobem ustaje cierpienie. Poświadcza to wiele świadectw słynnych lekarzy i liczne po­
dziękowania.

P i s m ®  i8 z« f:> fts tia»
Wielmożny Pan Juliusz Herbabny, aptekarz w Wiedniu.

Już od kilku lat cierpiąc na piersi używałem bezskutecznie wszflkich dla cierpiących na 
płuca zachwalanych herbat, soków piersiowych i tranu wątrobianego; stan mój jednak pogarzał 
się coraz bardziej, wreszcie byłem już tak osłabionym, że nie mogłem więcej chodzić i iuź przed 
sobą śmierć widziałem. Aż tu  czytam aptekarza J. Herbabnego w Wiedniu ó syro­
pie wapienno-żelazistym z polifosforanu wapna. Bez nadziei w skuteczność 
użyłem prżecież tego ostatecznego środka; jak wielką była jednak moja radość, gdy po krót­
kiem używaniu t  go cudownego syropu codzienna febra i nocne poty ustały, kasztl i flegma 
znikły, a siły moje wróciły, tak, że dziś znpełnie jestem zdrowym. Wynurzając Panu jako wy­
nalazcy t?go syropu wapienno-żelazistego najserdeczniejsze podziękowanie radzę ka­
żdemu cierpiącemu na piersi, aby się chwycił tylko syropu wapienno-żelazistego apte­
karza pana Herbabnego w Wiedniu, gdyż wkrótce może się przekonać, ż j ten syrup 
jest najlepszym I jedynym środkiem dla cierpiących na piersi. (15-6 8)

Plipitz pod Radkersburg 5 lutego 1877 r. Jan Ićasching.

  Dokładne objaśnienie dołączone jest do flaszki w broszurze Dr. Schweiźera. Sy­
rup wapienno-żelazisty dobrzo smakuje i łatwo się traw i; flaszka kosztuje 1  złr. >5 ct. 
pocztą 8 0  ct więcej za opakowanie.

Upraszamy wyraźnie zażądać syrup wapienno - żelazisty 
jPfWSF Juliusza Herbabnego.

Cent. rozsyłkow y skład dla prowincji w Wiednia apt. „snr BarmhersIgkeSt'1 
*9. Heubftłljffiy, Neubau, Kaiserstrasse 90, Ecke der Neustiftgasse.

Główny skład dla Graficy i: we Lwowie 
Zygm unt R ucker apt. pod srebr. orłem, 
w K rakow ie apt. Erne§t §tockm ar.
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TOWARÓW APTECZNYCH W PAŃSTWIE AUSTR. O T B

Obwieszczenie.
Reskryptem z dnia 4 stycznia b. r. 

L. 33799 zakazano O z y a s z o  w i  
K o s c h e s o w i  trudnić się wypo­
życzaniem pieniędzy na zastawy w 
sposób zarobkowy, oraz polecono mu, 
aby wszelkie zastawy, które w za­
kładzie w domu pod L. 192 Dz. I. 
utrzymywanym znajdują się, w ter­
minie dni 60 usunął.

Msgiatrat wzywa zatem strony in­
teresowane, aby zastawy swoje u 
Ozyasza Kosehesa w terminie powy­
żej określonym wykupiły, po upły­
wie bowiem terminu tego, istniejący 
dotąd nieprawnie zakład zastawniczy 
Ozyasza Kosehesa z urzędu zamknię­
tym zostanie. (381-3-3)

Magistrat Mr. gł. m. Krakowa
dnia 2 lutego 1878 r.

Ogłoszenie licytaeyi.
Dnia 20 lutego b. r. odbędzie się w Zabierzowie 

pod Niepołomicami lic/tacya na nowo wymurować 
się mający kościół parafialny. Przedsiębiorcy mogą 
przejrzeć kosztorys, plan i warunki w miejscowej 
kancelaryi parafialnej. W  razie, gdyby licytacja 
20 lutego celu nie osiągła, odbędzie s ę powtórna 
dnia 11 marca 1878 r, (393 3-3)

Mąkę kościaną
parowaną

w  n a j l e p s z y m  gatunku, z  zaręczeniem 
3Va do 4%  azotu i 21 do 23%  kwasu 
fosforowego, odznaczoną na wystawie 
Warszawfiićj 1874 r. d yp lom en  
a i H n a & i i f t ,  n a b y ć  można albo u pod- 
snsA uyah  lu b  w  A gfem cyl dla  
ItoiftJ& ów g. M k u ck ieg o  

w  S o k o w i e .
O w czegae ■am ów ienia  

uprasza się. (378-2-16)
Fabryka parowa mąki kościanej i spodium

B. W i e r y  & Frankel
przy ulicy Mostowej pod Nr. 353/4.

Jakib Heller
H A N D E L  C H M I E L U  I K O M I S O W Y  

w SKateczu (§aaz) w Czechach
poleca na porę 1878 r. najlepsze zatechie 
wysadkl chmielu ■ za poręczeniem kiełkowa­
nia, za 12 złr. w. a. tysiąc i utrzymaje każdego 
czasu wielki skład łupek do suszenia chmielu, przę­
dzy do suszenia chmielu i gotowych w o r k ó w  n* 
chmiel. (113-3 5)

Czcionkami Drukarni „CZASU”.
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B e i  b ó l u
g wats-asyŁlwanSn,

lekarstw przeszkadzających t r a w i e n i * ,  
fcheisi b*z c h o r ó b  n a s t ę p n y c h  i pwar- 
weni* l a t r n d n i e n i a  wyleci* według za ­
p e ł n i ę  n o w ć j  m e t o d y ,  doświadczonej w 

niszlissonych wypadkach

isk ś w i e ż o  powstałe jakoteż bardzo za­
s t a r z a ł e ,  n a t u r a l n i e ,  g r u n t o w n i e  i 

s z y b k o

członek lekarskiego wydziału,
w 3t8.it, 8elf«rgaiM 11.

Wylecz® takie wyrzuty skórne, zwężeni®, 
a p ł a w y  u k o b i e t  blaaaczkę, niepłodność, 
s p ł a w y ,  st8<8*&.a®»
bez  w y r a y n a n i a  i bez wypalania S i i l ę  
S w rs f ś e d y  w ssw lfeA ® ® ®  r o i S a » |w .  
Ldstownie takież swne ordynowanie. Najćci- 
śl*j®% d y s k r e c j ę  zapewnia, a l e k a r ­
s t w *  na żądanie n a t y c h m i a s t  przesył*.

(104-9 -k_________________

Dr. G9ABLEulica Vivienne, Nr. 36, 
w Paryżu.

Syrop ten leczy S t r o n ty ?  
l i s z a j e ,  wyrzuty « y -  
<11 la tyczne, ezyśel  
S i r e w .  (246-4-)

POMADA przeciw U B z a J o m  i wyrzutom.
K IPIELE MINERALNE przeciw słabościom 

n » « B f c ń m y m .
§YROP z CYTRYNIANU 
ZELAZA leczy gonore. 
je, utraty nasienia 
1 upławy blale.

Dołączony jest prospekt w polskim języku.
We Lwowie w aptece p. Mikolascha.

P L U S  DE
COPAHU

B S* Jedyne w swoim rodzaju! 
Dzisiaj w S a l o n i e  F r i i h b e c k a  

przy plantach

Koncert artystów
wykonany prze/, wielostronnie znanych wir­
tuozów na koncertynie i melofouie przez pp. 
S c h m i d t a  i H e l d e m a n n »  z Ł ijp- 
ś k k a , którzy na wystawach w Londynie, 
Wiedniu, Pradze pierwsze nagrody otrzymali. 

Początek o godzinie 8ój. (420-2-3)

CrrkTSidolego
..................  (76)

OSTATNI TYDZIEŃ - ^ t  
We czwartek d. 14go lutego 1878 r.

57 wspaniale przedstawienie
Po raz pierwszy

Żyoie paryskie w mialatnrie,
komiczna pantomima wykonana przez 10 pań 

i 12 mężczyzn.
Bliższe szczegóły w plakatach.

W piątek d. 15 b e n e f i s  dyrektora 
p. T. Sidolego.

Odpowiedzialny rządca drukarni Józef Łctkodński,


